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I tL r a k ó w  9  W r z e ś n i a .
Korespondenci/a Pruska  or»an rz^du pru­

skiego w tych słowach skresla obecne sta­
nowisko Prus do państw Zachodnich, Rosyi 
i A ustryi, po nadejściu odmownej odpowie­
dzi z; Petersburga.

J a k  to X pewnego ź ró d ła  wiadomo, nadesz ła  
tu tem i dniami ro ta  gabinetu petersburgskiego, 
zaw;er%jąca w  sobie odpowiedź na zalecane 
F-tąd ptul d. 1 3  sierpnia przy jęc ie  punktów po­
łażonych  przez  p ań s tw a  /  > chudnie, jak o  pod­
staw y p rz y sz ły c h  u k ład ó w  o pokój. Gabinet 
c s. rosyjski u w a ż a  przyjęcie wiadomych cz te ­
rech punktów, mianowicie na isaszdaie motywów 
w M onitorze  w y łożonych , za  niezgodne se  sw o ­
im honorem, tudzież swojemi interesami n u t ' -  
ryalnrmi i po litycrnem i, i odm ówił p rzys tąp ie ­
nia w du .hu  takowych do u^ ładoar o pokój. 
W szelako powlórzonero je s t  zd rew nienie ,  iż m a­
ją c  na w zględzie  szczególne interesa Austry i i 
Niemi c ,  Uosya wojska sw e  w yprow adz i  za 
P ru t  i w  obrębie granic swoich zajmie stano­
wisko qbronne, a to d tp ó  i nie b ę d ą je j  przed­
stawione takie p ro p o zy c je ,  któreby jej d izwa- 
l* ły  dowieść, iż po tó j miłuje. Nie do nas n a ­
if  ży brać  pod rozbiór co gabinet ces. rosyjski 
uw aża  za  odpowiednie swemu honorowi tudz irż  
swoim politycznym i materyalnym interesom; 
Wszelako najmocniej ubolewać musimy, że  zoo- 
" n  zawiedźinnemi są  nadzieje ry ch łeg o  ukoń­
czenia zaw ichrzeń  wojennych, ta fed s l .e e  azko 
dliwych powszechnym inter som europejskim,
:v>. jafe się zda je ,  n ieaad esz ła  je szcze  chwila, 
w  kfór<'jby można rozw ażyć  bez namiętności 
przychylne przedstaw ienia  i ocenić należycie 
siósunek w j kim zosta ją  przedmioty sporu do 
'■fiir bądź ju ż  poniesionych, bądź też p raw do- 
?,«'d bayrh . W p raw d z ie  ew&kuscya Księstw 
Naddunajskich częścią rozpoczęta, częścią  n* no- 
v'o  ze  strony gabinetu ces. rosyjskiego p rz y rz e ­
czona w y s ta r c z a  ż ą d a n io m ,  ja k ie  P ru ^ y  i Au- 
fetrya w najb liższym  in te res ie  p a ń s tw  sw o ic h  i 
resz ty  Niemiec spowodowane b y ły  s t a w ić  w P e ­
tersburgu. Możemy tu tylko powtórzyć, że  w  sku t­
ku tego p .zy rreczcn iao d  Kosyi uzyskanego u- 
w a ia m y  b» za ła tw ione  przyp*dki, które traktat 
z d »Ogo kwiet i a r. b. w  artykule swoim do­
datkowym postaw ił  jako warunki ’ fn°'  
niocy i zaczepnego działania . W sz i la k  • p 
dobna zaprzeczyć , że  N iem 'y  wposredku s ror. 
wojujących, zaw sze je szcze  wielką muszą mie 
b t c z m ś ć ,  ażeby interes swój i swój w pływ  za -  
bez- ieczyć tak dobrze w c i ą g u  w n a y  jak o  i 
w chwili p rzysz łego  zaw ieran ia  pokuju. HuDo 
nie można zslecać  obstawania p rzy  g w aran cy -  
ac h naznaczonych w  ogolę p rzez  t tosyę  za  n.e- 
p rzy jm ow alce ,‘jako przy niewzruszone, podsta­
wie pokoju; jednakże wskazujem y Niemcom o- 
bow inz ik  rozpatrzenia się niezależnie nad t m ,  
c .  odpowiadając godności i ich interesom, 
s ó s o u te m  byłoby s łu ż y ć  za  podstaw ę p rzy ­
sz łeg o  p koju i u trym sćoy go zdo ła ło .  Z d a je  
nam s ię ,  że możemy mieć pew ność ,  iż P rusy  
nieodmówią w sparć .a  sw o jrgo  pudibaym  u k ła  
dom , jak nif’rntliej ufamy, iż bynajmniej nie je s t  
niem .ż .b r ą  rzeczą  dojść w  tym względzie  do
Wszechstronnego porozumienia się.

Przed Par? dtiami zwracaliśmy uwagę 
czytelników na  artykuł w Journal de S t. 
Petersbourg zamieszczony w numerze z 3 1 
s i e r p n i a  pisma naszego. Na artykuł ten po­
daje o d p o w i e d ź  Journal de Francfort w  ko­
r e s p o n d e n c j i  z W iednia, klóra brzmi jak na-

' V V ^w ie iym  artyk^ . J o u r n a l  de S t. Peters-  
i o « r o  czytamy następujący us tęp :

li  -ad cesarski s łu s z n e  m ógł się spodziew ać, 
j»że muiarkowaoie i
„staną przez gabinet; wieden u ł w e -
„koaame pow odow ało nim r  A ustrv« L

- . " — U W , C » » C h
„now isko, zmus.ło  armie n a s* '  n
„centrACyjnego; a  te raz  kiedy n a . gt  bez_ 
„ziemie w k ro czy ły ,  rząd  a n a t r y M L J u s p r z y -  
„s; rzecznie w położeniu nadania po*»a. . . .
„m ie rz tń rów  Ś i ł U n a ,  konferencyą Turcyi 
„potwierdzonym zasadom niepodl gło®nu 
„i nietykalności Ottomańskiego państw a . .

Niewątpiiny, że z teg o ,  co w  dalszym ciąg 
nastąpi, okaże się ja sn o ,  jak  m ało  Bosya W' 
ł i  powodów do w ierzen ia ,  aby A ustrya  »i**a 
jej zapewnieniom, i do jakiego stopnia Rosy® 
d z ia ła ła  w brew  swojemu s łow u.

A u s t /y a ,  ściśle jeszcze w  ów czas  z Rosyą 
Związana, ra d z i ła  je j  w w y ra z łc h  na jse rdecz ­
niejszej p rzy jaźn i ,  aby n iezajm ow ała  Księstw

Nsddunajskich , z w ra c a ją c  jej uw agę  na niezli­
czone zaw ik łan ia  jakieby krok ten za  sobą po- 
ciągnąf. R osya c iezw aża ła  w csle  na to os trze­
żenie, a u w a ż . j r c  A us try ą  jsko  zw iązan ą  w z g lę ­
dem siebie, z a ję ła  Księstwa. Jakko lw iek  tiostę- 
pow&nic tego rodzaju  dowodaiło A ustry i ,  ż e  R o­
sya nie troszczy  się wcale o j e j  życzenia  i in ­
te r e s * , g ib in e t  wiedeński brak ten w zg lędów  
puścił  w niepam ięć , i wspólnie z Prusami, A n ­
glią i F ra n c y ą  d o ło ż y ł  wszelkich us i łow ań ,  aby 
za ła tw ić  *pór turecko-rosyjski. Lecz  u s i ło w a ­
nia te rozb i ły  się  o dumę Rosyi, która  są d z i ła ,  
iż może n » ł  żvć  s w ą  wolę nietylko Turcyi, ale 
reszcie  ca łe j  Europy. Cessrz  M ikoła j nie u w a­
ż ą !  A ustry i za  mocarstwo p ierw szego rzędu. 
Niema potrzeby dowodzić, jak  wiele obrazy w t-ui 
się mieści.

Postępow anie  jednak C esarz* F ranc iszka  w O -  
łomuńcu tak męzkie i energ iczne, zdaw ało b y  
s ę ,  iż powinno było  w yprow adzić  z b łędu  M o­
narchę rosyjskiego. Ale rozmowy C esarza  M i­
ko ła ja  z posłem  angielskim niedawno og łoszo ­
ne d o w o d zą ,  iż postępowanie to n iee trzy n u lo  
żadnego skutku.

Po  w ydaniu wojny Rosyi p rzez P y r t ę , Au 
s t ry a  t św ia d c z y ła ,  iż chce zostać ściśle neutral 
uą tak d łu g o ,  jak d ługo  interesa Monarchii nie 
będą bezpośrednio zagrożone. Lecz  rów nocze-  
śn e gabinet wiedeński uczynił  wszystko co ty l­
ko było  w  jeg o  możności, aby ograniczyć woj 
nę do tych dwóch mocarstw  i p rzygo tow ać  
drogę do pokoju. U siłow ania  jego rozb iły  8j^ 
znowu o opor gabinetu rosyjskiego.

Ten ostatni s z c z id ry  b y ł  bardzo w ośw iad­
czeniach pokoju; lecz fakta dow odziły ,  że  R o­
sya  n iechcia ła  pokoju, że o ds tąp iła  od zasad  
kióre dotąd u t rzy m y w ała  w ra z  z A us try ą  dl* 
dobra św iata . A us trya  po tęp iła  zupe łn ie  bunt 
Greków w prow incyach tureckich graniczących  
z Grecy ą ;  w ied z ia ła  z i ś  jak  najpew nie j, że  od- 
d*wna już emtsaryusze rosyjscy przygotowali 
..gólne powstanie  u chrześc iańskich  poddanych
P o r ty .  M u s i a ł a  w ię c  A u s t r y a  s z u k a ć  sp o so b ó w  
ab y  u p rz e d z ić  z a w c z a s u  ta k ie  r e w o lu c y jn e  w y ­
buchy.-

H rab ia  O rłó w  u k a z a ł  się w W iedniu i w imie­
niu sa  ego M onarchy  c h c ia ł  ż ą d a ć  od Cesarza  
Franc iszka  Józefa ,  stojącego na czele armii do­
św iadczonej, z p ó ł  mihuna żo łn ie rza  z łożonej, 

by się zo b o w iąza ł  do zachow yw an ia  neu tra l­
ności absolutnej. Skoro  go się zapytano: czy -  
l.by C esarz  rosyjski c h c ia ł  się zobow iązać, iż 
nie oderw ie od Turcyi żadnej części je j  te ry -  
toryum, ten sam p o se ł ,  k tóry się dopom iusł 
o n. utralność z u p t łn ą ,  o św iad czy ł ,  że  nie jest 
upoważnionym do da na  podobnego zapewnienia.

Ten krok ubliżający m ia ł  za  nas tęps tw o  po­
stawienie korpusu obserw acyjnrgo . Chociaż A u­
s trya  i P ru sy  p r z y łą c z y ły  się  do mo.caistw za- 
chodnit h w odrzuceniu punktów przedugodaych 
do pokoju podanych p rzez  R o sy ą ,  na koi.fe- 
rencyi 5go m arca 1 8 5 4 ,  gabinet jednak  w ie­
deński w nocie pod tą  sam ą d a tą ,  p ros i ł  dwór 
rosyjski,  aby n ic z w a ż a ł  na formę żądania 
w ultimatum państw  zachodnich, lecz aby wy- 
ew ak u o w a ł  K s ię s tw a ,  albowiem R osya nie po­
trzeb o w ała  pow iększać  sw ej s ł a w y  wojennej 
W  tejże  samej nocie austryackiej powiedziasem 
było, że  jeśliby te życzenia  nie b y ły  wzięte 
pud rozw agę ,  Cesarz  nie będzie się r a d z i ł  ui- 
•zego w ięce j,  tylko powinności, jAkie na niego 
i J e r e s a  j go ludów w k ła d a ją  i zasłoni z w ł a ­
szcza  te ostatnie przed wszelkiemi rew olucyj-  
uemi próbami.

Po  tej nocie nas tąo i ł  p rotokół kocfereacyi 
wiedeńskiej z 9go  kwietnia, przymierze z 20g«  
kwietnia, dekre t z 1 5 g i  maja  tyczący się nad­
zw yczajnego  poboru rek ru ta ,  nakoniec nota z 3 
czerw ca. W y p ad a  więc z tego wszystk iego  i to 
a pewno cią n ieulegsjąeą żądnej wątpliwości, 
Ż3 od chwili uieudania się inissyi hr. O rłow a, 
a z w ła s z c z a  od chwili protokółu i noty austry- 
ackiej z 5go m arca , R osya  nie m ogła  ani je* 
dnego momentu zos taw ać  w niepewności co do 
stsnowisiia za jętego p rzez  Aus ryą . Nigdy b»' 
wiem A ustrya  w  notach p rzes łan y ch  gabinetowi 
rosyjskiemu nie u k ry w a ła  sw ych  widoków; * 
tem b trdz ie j  nie p rz e d s ta w ia ła  innych jak  te, 
które m ia ła  rzeczyw iście .

Gdyby m ógł* b y ła  w ątp ić  na jednę
chwilę o celn nadzw yczajnego  pobororhociaż 

d ł. nakazanego pr35ez C esa rza  Franci-

S S w m m*j u r - . N . n.?t s  z 3 rpowinna b y ł*  w szystk ie  jej wątpli- 
o u Z T . T  CKt Ro«y»nie sądzili ,  że będą 

®■ A n ,V r«  hpl? .8 now c*e uczynić kroki, ea- 
utm A ustrya  będz!e gotową. Kfoki te się nie
u,l*|v, ft z re sz tą  Austrya s z y b k o  b a rd z o  b y ł  
#  stanie w y p ę iz ić  Rosyan z  K sięstw  N a d d u - 
najskich, gdyby ich sami opuścić nie chcieli.

W  tem to zau fan iu  R osyanie za ję li pozycyą 
strategiczną, której w krótce u trzym ać nie  
mogli, to je s t  rachowali n* to, że  A u s try a  dz ia ­
ł a ć  będzie poweli, lub też  że  nie potrafi skon­
centrować na czas s i ł  dosta tecznych  na w sch o­
dnich granicach. Z ły  humor, który p rzeb i j ,  
w ustępie rzeczonym Journa l de S t .  P e ters -  
bourg, pochodzi ztąd w ł* śn ie ,  że  A u s try a  po­
trafiła  d ikonać  tego wszystkiego. G dyby A u -  
s ry a  d s ł a  była Rosyi najmnii j izą  nadzieję, że 
przysta je  na to, aby t* ostatnia z a ję ła  linią S e ­
retu, wtedy R osya m iałaby  p raw o s ę uskarżać.

Lecz Austrya nie u k ry w a ła  nigdy przed dw o­
rem petersburgskim ważności po łożen ia ,  a z e ­
branie s i ł  znacznych na granicy , pop ie ra ło  fa­
ktem jej ostrzeżenia  i ż ą d a n ia ,  k tóre  w yznać  n a ­
leży, p rzed s taw ia ła  z a w sz e  a na jw iększą  g rz e ­
cznością (urbanite). M icliżby byli Roiy&nic 
z tej grzeczności w nioskow ać, ża  A ustrya  nie 
przem aw ia ła  n i  seryo?

t t , o r ę p i » o n < t a f f M p y *

L w ó w  4 września.
§. Dyskusyo nad stanem narodowo-ekonomicznym 

naszej prowincyi, zajęły jut nja msp0 kolumn tego 
dziennika. Szezerein i olwartem słowem wywołuje 
je  szanowny kolega z Wadowskiego na nowo. G u t­
ta carat lapidem, rnoie więc one nie przebrzmią 
be* ukutSu. .  1 •

Ze rolnictwo oasze niknie brakiem kspitałów i 
brakiem kredytu, żadnej nie ulega wątpliwości. Słu- 
sznern v ijo i sprawiedliwym jest żądanie szanowne­
go kolegi, aby fiUe baikowe, krakowska i lwowska 
otwarły kredyt rolnictwu.

Kredyt jest przdksitałceniem kapitałów stałych i 
uwięzionych na obiegowo. Gdzie się znajduje kapi­
tuł stały, gdzie jest praca i środki produkcyjne, 
któreby uruchomić można, tam wszędzie kredyt mo­
ta  mieć przystęp. Lecz gdzież jest więcej kapitałów 
siałych, gdzie więcej siły i środków produkcyjnych 
jak u rolnika? Czyli tb o te  na pniu albo wszprnhle
rz u  n ie  d a  s ię  ta k  f a tw o  z a m ie n ić  za  p ie n ią d z e  j f k  
s k ła d  to  w a rd  w w  m a g a z y n ie ?  D la  c z e g o ł  w e k se l 
re p re z e n tu ją c y  c b o ie ,  w ó d k ę  lu b  b y d ło  m e  m a m ieć  
tak  e g o  k re d y tu ,  ja k i  m a w e k se l p rz e d s ta w ia ją c y  to­
wary ku ca lub wyroby rzemieślnika?

W dzisiejszój leorji kredytu nie ma zasady, któ­
ryby gespodurzom wzbraniała udziału w instytutach 
askontowyth. Kredyt stósownie do swego pojęcia i 
celu ma zruchomić kapitał stały i uwięziony, lecz 
gatunek, jakość tego kapitału jest mu obojętną. Je­
dnakie w sprzeczności z zadaniem kredytu, zakła­
dy eskontowe są wyłącznie dla świata handlowo- 
przemysłowego przeznaczone. Tradycya jedynie zda­
je się być faktu tego przyczyną. Eskont bowiem 
powitał jak wiadomo w Anglii, kraju handlowym 
za jej przykładem świat handlowy starał się go so­
bie przyswoić, i dla tego wyłącznie służy han­
dlowi.

Bank austryacki jak i wszystkie inne instytuta 
eskontowe wyłącza gosoodarzy od eskonto wekslów. 
Przyczynia się rnoie do tego i ta okoliczncść, ii  
przy założeń.u jego nie wiele zważano na eskont. 
Głównym i ostatecznym jego celem było wyciągnie- 
nie z kursu papierów iadnój prawie wartości nie 
mających i zastąpienia ich b rzęczącą  mooefą, eskont 
zaś dodany mu był jako rzec* podrzędna, i wyłą 
■zaie prawie dla potrzeb miasta Wiednia wyracho 
wana. Nic więc dziwnego, że statutj eskontu nie 
udzieliły gospodarzom kredytu. Dziś wszakże, kiedy 
rząd zaprowadza zakłady eskontowe pa prowincyach, 
pozostije do życzenia, aby statuta eskontu stosownie 
uo potrzeb każdej prowincyi zmodyfikowane były.

. 0 do Galicyi jako prowincyi rolniczój, brak ka­
pitałów, a jeszcze większy kredytu silaie przema 

*»tóm, aby tutejsze filie banku wiedeńskiego

kontuje weksli, pomimo że filia nasza jeszcze w kw ie- 
tniu przeszłego roku otwartą zostiła.

Zmiana przeto statutów eskontowych na korzyść 
obywateli wiejskich jest nieodzownie potrzebo*, i 
w obec nowój, dziś obowiazującój ustawy wekslo • 
w ój, zmiana ta nie narazi banku na źidne niebez­
pieczeństwo. Dawniej statuta wymagały pewnej prze­
zorno ci dla t?go, te  teorya wekalowa prawa su -
śriwe u / a a ° if,a  weksl9 właściwe i nie wła­
ściwe własne ętrockene) i trasowane, a że n i- l tó -
-  * tych weksli jedynie przemysłowcy mrjący pro-

nwnrifi n rm e  w v c tn ^ io A  j ? j rfirmę wystawiać mieli prawo, przeto
re z
tokołowaną
wyłączenie rolników od eskonto mogłó wTych p r z e ­
pisach mieć niejakie usprawiedliwienie. Duś wsiak- 
żo w o h o  rolniko»i równie juk i firmie pr< toki ło -  
wanój wszelkiego rodzaju weksle wystawiać, przeto 
owe wyłączenie powinnoby us ać.

Wedle dawniejszój u ta■*y weksliwej nie było 
rzeczą bezpieczną dla banku, wdawrć się w inte­
resa eskontowe z osobami w miejscu zakładu nie 
zamieszkałymi. W razie bowiem uchybienia terminu 
ze strony dłużnika, zakład eskontowy muóał zi d iść 
uczynić długiemu sZeregiwi przepi<ów i to bardzo 
surowych przepisów względem protestu i ni tjfika- 
cyi proteslu wszystkim podpisom wekslu. Najmniej­
sze uchybienie w takiój notyfikacyi, pociągało »a 
sobą utratę prawa regresu, a przyznuć należy, ia  
przesyłanie notyfikscyi po za obręb siedziby z kła­
du natrafiało na trudności i miało w następstwie 
smutne dla zakładu wyniiłości. Teraźniejsza jednak­
że ustawa wekslowa zarzuciła ten system notyfika­
cyi o tyle przynajmniej, że właściciel wekslu nie 
traci prawa regresu do swoich poprzedników, cho­
ciażby zaniechał zupełnie nctyfikacyę protestu. Nic 
przeto zakładowi szkodzić nie m oże, że osoby z wekslu 
obowiązane, znajdują się daleko po za j-go  siedzi­
bą. Zresztą wolno legować przeciw dłużnikowi pro­
test, chociaż się tenże w miejscu zakładu nie znai-
duje.

Otwarcie kredytu w filiach 
naszego, nie postawiłoby go

banku dla rolnictwa 
jeszcze na stopniu

wszelkićj doskonałości, bo do tego potrzeba rozli- 
silniejszych dź vigni, atoli pomogłaby mu 

'rżeniem znacznego kapitału na 
ski. I dla czegóż nie podić ro l-  
', kiedy to jest rzeczą moźebna? 
9 jest i to dobrodziejstwem dla

.  . „ , pomogłaby
nie mało przysporzeniem znacznego kapitału na 
procent bardzo niski. I dla czegóż nie podić rol­
nictwu tśj pomocy, kiedy ‘ ' ■
Wielkiem zapewne
kraju, że handel i przemysł mają przestło milion 

usług, lecz czyłiż produk^ya rolni 
ctwa me wzbogaca kraju, aby się i minii*.r**

wia
twarły kredyt dla obywateli wiejskich. Wypadłoby 

t0 ,ia korzyść tak rolnictwa, jak i na korzyść han­
dlu
źój.

* przemysłu, dopóki roln'ctwo nie postąrd wy. 
Jeden i drugi potrzebuje przedewszystkiem od-

M u ,  tego z a ś  przy niekorzystnych stosunkach roi 
"ictwa znaleść dziś nia mogą, wszelka przeto pro- 
fekcya przedłużać będzie jedynie ich agonią. Poję- 
â to dobrze nasza Izba handlowa, dla tego też do- 

miSaiąc się u rządu zakładu eskontówego, dorna- 
8ał« się zarazem z miany w statutach, któraby rol­
nictwo do kredytu przypuszczała. Jakoż uwzględnio- 
n0 w części jej życzenia, lecz nie b tyle, aby rol­
nictwo zupełnie wolny miało do zakładu eskonło- 
we&o przystęp. Obywatel wiejski, jakkolwiek wisto- 
oi9 jest także przemysłowcem, musiałby wedia sta- 
tutów przedzierżgnąć się na pantentowanego prze- 
nysłowca to jest, musiałby wyrobić sobie Iicencyę 
na młynarza, g o rź e ln ik a , piwowara itd. jeżeli zechce 
eskontawsć swój weksel, albo też musi szukat pod­
pisu dwóch innych uprzywilejowanych przemysłow-
<5w. Wszakże w arunki takie są dostateczne, aby 

obywatelowi wiejskiemu zamknąć kredyt w-filą ban- 
iu , jakoż neozywiście nikt prawie z nich nie es-

dzi. Płody fabryczne i h indhw e, jasich dwie trse-  
cle ludności, para, machiny i podział pracy d star­
czają, muszą być niezawodiie wielkiej wart< ści, je­
żeli Anglicy niemi targi całego śviala zarzucają. 
Rolnictwem zaś trudni się w Angl i jedna tylko część 
ludncści, a jednakże wart iść produkcyi rolnic/ej 
jest wedle wyrachowania angielskich ekonomi*tó», 
które p. Tytus hr. Dzieduszycki w swojej rozprawie 
gospodarczej przytaeso, bbsko dwa razy większa, 
aniżeli wartość produkoyi handlowej i przemysło- 
wój razem. Tckie to skarby kryje rola w swóm 
łnni*.

W iedeń 6 wrześni*.
o! Odpowiedź gabinetu petersburgskiego trzyma 

ciągle umysły w natężeniu. Każdy P ? t* »  00 na'tąpi 
dalej. Po wystąpieniu Austryi i P rus za prop«*y >y„_ 
mi anglo-frantuskiemi, odpowiedź rosy.ska jess Za_ 
równo odmowna dla w s z y s t k i c h  czterech państw. 
Obchodzi może nawet bliżój A u s try ę  i Prusy, 
jest do tych dwóch gabinetów wyst suwaną, n  e -  
znsm redakcyi odpowiedzi przesfan®J ao Berlina, 
lecz w tutajszój hr. N esse lro d e  * awa się nawet u -  
nikać dyskusyi z Angl? * . â ".cy^ ’D ^ree!r,awiając 
wyłącznie do tutejszego g» 1 • r  zepomniałtm

ngtatnim nacie, w
" "  H kwesty

wam powiedzisć w r ią?u de- 
jeźlipuszy, jest n a p o m k n i e n i e ,  i  Weslya obec la 

hedzia tak uważa0? ^  j ah dotąd wtedy

co do czasu , j - ~ ~  - ■" . - — -o m . Zdaje sie ża  o h -  

U .K  A u E * " ; 8 Ju i ,m"inuSĆ »<!.-«"«»"«»Ł pr ź* p-
w Petersbargu wiedzieć p Pewna; 1 °J lem
weźmie, niewiadomo W W A  i. Pu ‘ę“”  kołach rosyjskich m ów ią

ja k  W tutajszych sfVach H J Y ! ,eW?p,‘* , e » ,8k> 
o sta tn ie j d e ^ e s i v  Z D rz ą d o w y c h  m n iem an o  aż
jedni powiada,. y’a . 0Sya P002?"' koncesye. Duś 
div że n,„ • * ’ e Austrya musi iść naprzód, dru- 

y' musi się cof iąć. Mnie sia zdaje ~trr vm a ł  cu i iąc. o im e si«  i

ńateraz - 1 st!>'ll>wisl<u> k
p„  . w iĘcej s t ra teg icznem  niż dyplomatycznem. 

,Saji |c iu  Księstw N ad du na jsk i ih ,  Austryi

źe się za- 
e n a tu r . ln ie  je s t

j a  za in u efilO ! L > ii   ̂ ł l l ł o . l  J *•

ł  ich urządreniem, zawrze tra k ta t handlowy z P >r- 
1*5 rozciągnie swój wpływ nad Dunajem, jpdnem 
słowem weźmie les clefs de pos’tion. Słyszałem 
wczoraj, źe Aiglia i Francy# p zyatają na tę poL-
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tykę, i  pewnemi zestrseieniami na przyszłość. W Pe­
tersburgu wszystko wróciło do punktu, z którego 
wyszedł książę Menźykow. Jeden s wysokich urzę­
dników roayj?k:cb dał się tu słyszeć w tych sło­
wach: „niech Europa pamiątu, że w r. 1812 Cesarz 
Aleksander odrzucił propnzycyo pokoju podane przez 
Nepoleona z Moskwy.* Prawda, lecz wtedy Anglia 
była z Roeyą i Austrya występowała w cudzym in­
teresie. Powiadają, że gabinet tutejszy odpowie na 
depesz* hr. Nesselrode, i że tkreśli w tej odpo­
wiedzi cały obraz swego p o s tę p o w a n ia .

W i e d e ń  7 września, 
e5 Pytałem w ostatnim Iśc ie , co gabinet tutejszy 

zrobi dalój. Pośpieszam z wiarogodną odpowiedzią. 
Gabinet wysłał przed dwoma dniami depesze do Pa­
ryża i Londynu, w których oświadcza, że żałuje, 
iż gabinet petersburgski propozycye odrzucił; po­
nawia swa przyrzeczenia, że u.łady na podstawie 
tylko tych propozycyj przyjmie; u sa ia  wejście wojsk 
cesarskich do Księstw Naddunajskioh za mataryalną 
ku temu celowi gwarancyę, i wynurza nadzieję, że 
joź'i Anglia i Francya podobne gwarancyę otrzy­
mają; pokój stały i silny będzie mógł być zawar­
tym. Austrya mądrze i szczerze zatrzymuje się na 
tera”, jakem powiedział w zdobytej pozycyi. Pań­
stwa Zachodnie zrozumieją i zgodzą się z tą polity­
ką. Takie jest tu przekonanie.

Hrabia Torre d’Aylon poseł hiszpański, nieprzyjął 
norainaciyi na posła do Rzymu , i zażądał pozostania 
w Wiedniu lub zupełnego odwołana.

Uerlfisa 7 września.
■f- Byłbym się założył sto przecinko jednemu, i -  

odpowiedź rosyjska nisbędzie c.iłkowicia odmowną. 
Dziś niemasz już wątpienia, ża jest nią rzeczywiście. 
Wszystkie usiłowania i zabiegi, konfereneye i proto­
kóły, somacye i wymiany net, depesze deklaracyjne 
i rekomendacyjna, wszystka rachuby i oczekiwania 
dyplomncyi europejskiej — spełzły na niczem. Ro- 
sya przecięła samowolnie podaną sobie nić Ariadny, 
która ją miała wyprowadzić s labiryntu sprawy 
wschodniej całą i nieuszkodzoną. Nowy Tozeusz go­
tów wystąpić sam jedeu do nierównój wslki z mino- 
taurem Europy. Odwaga zaiste niepospolita, która, 
jak widać s ogólnego wrażenia, zaimponowała i ga­
binetom i publiczności, dodajmy i giełdom, k*óre n- 
czuły trwogę. Opinia nastrojona była na ton poko­
ju, krórago państwa niemieckie, a mianowicie Au­
strya, już to przez bliższy stosunek do Rosyi, już 
to pr»»z gorące polecenie windowych rękojmij, już 
wreszcie przez stałe utrzymywanie się na raz przy- 
jętein, neutralne ji wprawdzie, lecz zbrojnóm stano­
wisku, zdawały się być równie n ezmordowanymi 
pośrednikami jak p rze w a in y m i w ra s ie  da aym s łu ­
sznych w arunków  je g o  gw arantam i. Dziś pokojowa 
ta opinia i wiara wmożebność wpływu pań;t*» nie 
mieckich na postanowienia Rosyi mocno zachwiane 
zostały. Moralnie odpow iedź  g ab in e tu  pelersburg- 
s .iego nietyle dla państw zachodnich, które z nim 
nielraktowały, ile dla państw niemieckich, miar owi­
cie dla Austryi, jako główne, pośredniczki, jest do­
tkliwą i ambarasującą. Państwa zachodne tylko na 
życzenie państw niemieckich skreśliły dość ogólnie 
podstawę warunków, na której gotoweby były przy­
stąpić do układów. Austrya przyjęli warunki te za 
swoje, i komunikując je Rosyi prosiła o bezwarun­
kowe przyjęcie, jako jedynój i koniecznśj podstiwy 
możebnego przywrócenia pokoju. Pyta tu każdy, co 
Austrya teraz zrobi? Dziwna, ż n iw  Wiedniu pyta.ą 
co Prusy zrobią? Co Austrya z ro b i?  na py tan ie  to 
odpowiedziała już w częśc i  wiedańska korespon e 
cva C zasu  w N rze  3 0 2  słowami: „że gabinet t tej- 
g,Y będzie musiał jeszcze o krok dalej się posunąć 
na drodze swych poprzednich zobowiązań.* Czy aż 
do zawarcia zaczepnego i odpornego przymierza 
z Zachodem, jak to już liczne głosy w angielskiój, 
francuskiej i niemieckiój prasie zapowiadają ? Zope- 
wne ni*. Dalszy krok Austryi zależeć podobno b | 
dsie na tóm, co telegraficzna depesza wiedeńska 
dziennikom angielskim donosi, to jest: „że Austrya 
zamiast 3 0 , 100 tysięcy wojska poślą do Księstw 
Nadduoajskich, lecz że wojny n ewyp.jwie.* Nim do 
tego ostatecznego kroku przyjdzie, potrzeba, aby Au­
strya jeszcze jedno wezwanie wystósowała do ga­
binetu rosyjskiego i j«iZCI,9. Jfd.n< odmowną odpo­
wiedź odsbrała. Wiadomość telegraficznej depeszy 
londyńskiej: że posłowie asstryacki i szwedzki mają 
Petersburg opuścić, uważać należy za przedwczesną, 
jeżeli nie za nieprawdopodobne. Na pytanie: co Pru- 
■I zrobią ? odpowiedziała już w półurzędowym air_ 
‘ykule K or. Pruska. Organ ten uważa: że przez 
zaręczone nanowo opuszczeni® Księstw Naddunaj- 
akich żądaniom państw niemieckich, uczynionym w ich 
wlanym i Niemiec interesie, stało się zadość, że przez 
to samo ewentuaincści czynnego przeciwko Rosyi 
wysląoienia, Wlki„  artykułem dodatkowym trak­
tatu 20 kwietnia, zosts|y  uchylone; i® wprawdzie 
Niemcy me po» inn? g „ 0łać z uwagi interesów 
swych tak prze. ctas dalszeg0 trwania wojny, Jak

tak w sto-czego, nawet na dyplomatyczrój drodze, 
sunkach swych do Rosy>, jak i do państw zacho­
dnich, nieprzedsięweźmie. Główna myśl, którą się 
zdaje zajmować, jest wskazane przez K or. Pruską  
biiźsze porozumienie się z Niemcami, respect.Vo 
z Austryą (jeśli ta z własnejo postanowienja nie 
pójdzie naprzód, o czein tu wątpią), co dalój czy­
nić wypada. Osoby znajome rzeczy dorozumiewają 
się, że Prusy, Austrya i Związek niemiecki zajmą się
przedewszystkiem uzupełnieniem i rozszerzeniem 
traktatu kwietniowego, do czego zmiana okohezno- 
soi wszystkich porówno wzywa i coraz groźniejsza 
postać rzeczy koniecznie zmusza. Zresztą układy 
w tym przedmiocie trwają już od niejakiego czasu.

Wiadomości ze Sztokolmu donoszą, że burzenie 
Bomarsundu rozpoczęło się Igo b. m. Wiadomości 
z Wiednia podają za rzecz pewną, że pierwszym 
punktem wyprawy na morzu C żarnem bądz e Gher~ 
son, skąd wojska i floty sprzymierzone mają i Krym 
mieć na oku i armii rosyjskiój z tyłu zagrażać.

Sejmy prowincyonalne pmskie zebrać się majfi 3e- 
sscse w c ągu b. m. Sejm marchii brandenburskiej 
rozpocznie posiedzenia swe d. 17go b. m. Kp®,8a- 
rzein kiólowakim mianownuy jest były minister a 
obecny naczalny prezydent prowincyi brand®” 
*kei, p. Flottw ell, marszałkiem zaś h'. Arnim-” ?1'  
izsnburg. Książe Pruski powróci tu w przyszłą ”Ie' 
dzielę. Książe Wilhelm Radz w ił powróc i  już z 
cieozni swojój do Anglii i Frar.cyi ; książę Bogusław 
Radziwił, który bawi przez dłuższy czas w Poznań- 
skiem, spodziewany je&t z powrotem w bi®. ąsym
tygodniu. ---------------

X nad dolnego Uuuaju 4 września.

Ministeryum ośw iecenia zam ianowało zastęp­
cę przy gimnazyum w  Przemyślu księdza Hen­
ryka L ew ińsk iego , rzeczyw istym  nauczycielem  
gm aazyalnym  tamże.

k. ti. Przez czas kilkodniowej p rze rw y moich li-

i w żechwili zawierani, przyszłego pokoju; lec* 
także me mogą uważać odrzuconych przez Rosyą •‘ł -  
kojmij za nieodmienną pokoju podstawę; Że za- 
tóm, t a k  konkluduje rzeczony organ, powinnością 
jest Niemiec, a y m ą  *ąm« udzielnie nad tóm za­
stanowiły, co uwa a ® 7.*» odpowiednie godno­
ści ich i interesom, p yjąć t utrzymać wypada 
jako podstawę przysz g P Juj Prusy chętnie do 
t go rodzaju umów przy ąp ą , i *podzinwają się,
żo nie jest niepodobieństwem, przyjść 
atronueio w rzeczy tói porozumienia.* Cói ,  t

stów spowodowanej okolicznościami, nic nie zaszło 
nowego w Księstwach, oprócz zajęcia Wołoszczy­
zny przez wojsaa austryacki , o cze n zapewne de­
pesze hermanstadzkie uprzedziły vra*, j*k niemniej 
siiczogółowy opis zamieszczony w dziennik*®*1 sie­
dmiogrodzkich. W dniu jutrzejszym spodziewana jest 
przednia straż wojsk tych w Bukareszcie , gdzie po­
czyniono niejakie przygotowania, mianowicie ze stro­
ny celniejszych bojarów. W Krajowej zapewne już 
w tej chwili wojska stanęły, n w całem Księstwie 
powinno być już około 40,000 wojsk oustryackich. 
Rząd turecki usuwa wszystko, coby tylko mogło 
duć Austryi powód nietylko do zażaleń, ale nawet 
podejrzeń. W lej mierze polecono wychodźcom wy­
nieść się do Bułgaryi, odwołano Sami paszę z Ma­
łej Wołoszczyzny jako nieprzychylnego Austryi, o- 
świadczono, iż żadna zmiaua administracyjna nie zaj­
dzie bez wspólnego porozumienia się z komisarzem 
ces. austryackim, a tymczasem naitazauo władzom 
miejscowym zasięgania opinii konsula austryackiego 
p. l .aurina. T em u t e ł  postępow aniu  p rzypisać  na le ­
ży, iż hospo darow ie  p rz y w ró c en i  być  mają, p rzy ­
najmniej, źe o powrocie do dawnego stanu rzeczy 
u rzęd o w n  e  zap ow iedz ien o . W szy stko  to d o inyślsć  
s ię  kaź®, iż p rz e w a g a  A u s try i u sta li się w Księ­
stwach i nabierze nawet pewnćj prawnej podstawy, 
która w kwestyi przyszłego urządzenia protektora­
tu będzie zapewne uwzględnioną. Pobyt wojsk au- 
stryackich uspokoił o tyle umysły, iż usunął oba­
w ę, aby wojska tureckie i rosyjskie nie uganiały 
się za sobą po tym kraju, i że zajęcie to przez mo­
carstwo neutralne, dozwoli przenieść się wojnie za 
Prut, co lada dzień nastąpić może. Romanie marzą 
też o połączeniu Bessarabii z obu Księstwami i o 
utworzeniu udzielnego państwu między Dniestrem a 
Dunajem z kawałem wybizeźa morskiego i przezna­
czeniem służenia za mur rozdzielający Turcyę od 
Rosyi i poniesienia handlu europejskiego do Azyi, 
ale dzisiejsza okupacya mało iin do tego zostawia 
nadziei, bo i w Wiedniu zapewne gotowiby przy- 
ąć na siebie też same obowiązki.

Tymczasem bieda w Wołoszuzyznie niezmierna: 
skarb wycieńczony, handel upadły, bankructwa ku­
pców, zniszczenie bogatych włościan, obdłużenie 
majątków szlacheckich, stan prawny niepewny, brak 
gotowizny, niestały kurs papierów tureckich i au- 
stryackich, upadek rolnictwa, a szczegó'niój ważnój 
niegdyś gałęzi gospodarstwa chowu bydła i owiec— 
wymagają długich lot pokoju i dobrze urządzonej 
administracyi, aby n edozwolić upaść do reszty krr- 
jowi, który mógłby być spiżarnią całój Europy i 
składem towarów dla Azyi. Nie inaczej się też dzie­
je w Multunach, gdzie zawitała nadto zaraza bydlę­
ca. Co do ruchu wojsk w tóm ostatniem Księstwie, 
obwieszczonem już zostało urządownie, iż ewakun- 
cya nastąpi w ciągu miesiąca. Tymczasem wywożą 
tylko magazyny, szpitale i wszelkie zbytrozne po­
trzeby wojenne, i uie ulega wątpliwości, że jeśli 
Turcy ni® będą nacierać; wojska rosyjskie wy dą 
z tego kr»ju niebawem; być tylko może, że Galacz 
pozostawią w swem ręku jako klucz do Besarabii. 
W tym ostauim kraju gotują się też do silnój obro- 
ny> fortyfikują miasta prawie wszystkie nie tylko 
tam, ale nawet aż w głąb Podola, Wołynia, Ukrai­
ny i ziemi nogajskiój, a jtk z wiarogodnego zape­
wniano mię źródła, bo z rosyjskiego, przeznaczono 
milony rubli na obwarowanie Kijowa i niedawno 
poburzono tam wielką liczbę domów stojących na 
zawadzie fortyfikaoyom. Cała Ruś południowa zala­
na wojskiem, a nie zdaje mi się, aby połączone 
nawet armie tureckie, francuzkie i angielskie mogły 
się odważyć zapuścić głębiej, zniewolone nadto b<5-  
dąc wozić ze sobą wszystkie zapiisy. Jeżeli bowiem 
powszechna wieść nie myli, R syaiie nie będą od 

,  — mn. aJo Crfać s ię ,

W ied eń  7  września. P . rai lister spraw zagr. 
hr. Buol de Schauenstein ośw iadczyć m ial k się ­
ciu G orczakowowi, otrzym awszy od niego zaw ia­
domienie o odmownej odpowiedzi gabinetu pe- 
tersbargskiego na ż^dsne przez Zachód rękoj­
mi? iż  postanowienie to Rosyi pozbawia na- 
dzie’ przywrócenia pokoju, który b y ł azczerem  
życzeniem  A ustryi, a przyjęcie żądań pomienio- 
cych przez R osyę b y ł by niechybnie przypro- 
w ndzilo do pożąd.iHł go celu. Hr. Buol p rzesia ł 
był do Paryża i Londynu notę w raz z odpisem 
odpowiedzi odmownej rosyjsk iej, nadmieniając, 
iż Rosya pozbaw iła  się  sposobności zawiązania  
ukła lów o pokój, c o  d l a  A ustryi tem jes przy- 
krzejszem , iż  gabinet w iedeński m iał szczer  
zamiary przyprowadzenia do skutku pokoju, u- 
stiya  nie przedstaw iła nowych propozycyj, a e 
w nocie przesłanej dtnem jest do poznania, i 
uwagi nad notą rosyjską odrzucającą gwfiran- 
cye, byłyby chętnie przyjętemi.

— Kom sarz cesa isk i w  K sięstw ach bar. L tl- 
ward Bach, w yjech a ł z Czeraiow iec do S u cza -  
w y, gdzie przybył również głów nodow odzący  
fim. bar. H ess, i ztamtąd udaje się  do kwatery  
J. C. W . A rcyksięcia Albrechta. W ed łu g  do­
niesień z Jakobenów, stan zdrowia A rcyksięcia  
znacznie się  p d ep szy ł.

  G a zeta  K rzy io w a  p isze z W iednia ogo
W iadomość podana przezemnie przed dwoma 
tygodniami, iż  Rosya nie przyjmie punktów g w a ­
ra c*j sform ułowanych przez państwa zacho­
dnie,' potw ierdziła  się  w  tej chwili. Z  w iaro­
godnego źródła  zapew niają , że poseł ces. ro­
syjski ke. Gorczaków w ręczy ł n otę , w  której 
ow e punkta są  odrzucane. Utrzymują w pra­
w dzie, że  nota pomieniona nie jest urzędową 
Oofficielle) , a is tylko półurzędow a ( officieuse) , 
i że w łs śc .w ie  odpowiedź później dopiero na­
dejdzie, w szelako nic to zdan em naszćm nie 
zmienia w  rzeczy , czy nota taki lub owaki ms 
ch irakter, albo viem niemożna przypnazrzić, a -  
by odpowiedź Rosyi w  noc;e później nadesłać  
się m ającej, ion go była  brzmienia; skoro n e  
masz w ątp liw ości, iż w  Petersburgu postano­
wiono oie przystaw ać na (daow ienio ukłsdós' 
dyplomatycznych na podstawie propozycyj pańs w 
zachodnich, dopóki takowe nie będą zmodyfiko­
wane w edle życzenia Rosy .

— C .  k. I n t e r n u n e y a t u r a  w  K o n s ta n ty n o p o lu ,  
w y d a ł *  w  d n iu  6  z .  m. o b w ie s z c z e n i e ,  w z y w a ­
j ą c e  p o d d a n y c h  a u s t r y a c k i c h  i t o s k a ń s k i c h  m a ­
jących pretensye do rządu niegdvś trypolitań- 
skiego, sby  z p raw am i swem i zg łasza li s ię ,  al­
bowiem komisya w yznaczona w  tym celu roz­
poznała w szystk ie spraw y o takowe r.ależyto- 
ści i w ydaw ać będzie osobam uprawnionym a- 
sygaacye do odbioru należytcści ze  skarbu pu­
blicznego W . Perty.

— J. C. W ys. A rcyksiąże R ijner który był 
b aw ił w K rakow ie, obejmuje dowództwo bry­
gady w Czechach.

— Dnia 1 5 g o  b. m. w yjeżdża ztąd za urlo­
pem na dni 1 0  do Darmstadtu p?sf ł  rosyjski 
ks. Gorczakow.

— J. C. W . A rcyksięina  Z ofia , w yjechała  
do Drezns.

pierać nieprayjaciela od granic, aie cofać s ię , ni­
szcząc za sobą wszystko jak w r. 1812, i dopiero 
w punktach warownych i pozycyjnych zechcą wstrzy­
mywać napady. Plan ten tłumaczy potrzebę fortyfi-
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zawisfój neutralności SWOJ0J,

F  r a  ii c  y  a .
M onitor zdaje spraw ę z odwiedzin króla bel­

gijskiego u Cesarza Francuzów. Obadwa monar­
chow ie spotkali się  d. ti września o gode. 3giej 
w C a la K  Gdy kareta królewska zatrzj mała się  
w dziedzińcu hotelu D essin , cesarz w y szed ł na­
przeciwko i podając królowi rękę rzek ł: ^Naj­
jaśniejszy Panie! dawno niemiałem szczęśiia  
widzenia W . K. M ości, jesteśm y z sobą nieci 
ceremonialnie.* „Najjaśniejszy Punie, odpowie­
d z ia ł K ról, cieszę się  że  mam sposobność za ­
brania z W . C. M ośeią znajomości. Mam za ­
szczyt przedstawienia W . C. Mości mego syna.* 
Nazajutrz przepędzono niedzielę w  Boulogne, 
z kąd Król belgijski pow rócił wieczorem do 
Ostendy.

Z  Bou'ogne czytamy w C onstitutionnelu. Z ti- 
ledwo Król belgijski wyjechał*, przyszła  w ia­
domość o przybyciu Króla portugalskiego. Przy­
b y ł dziś o p ó ł do pierwszej lecz pierwej był 
oczekiw any.

O oznaczonej godzinie przybycia J. Jf. Mości 
oddział grenadierów rozstaw ił afę obok dworca 
kolei żelaznej. Szwadron gidów i powozy dwor­
skie czek a ły  po za dworcem. J ec. de Cotte po­
witać m iał m łodego m oiarchę, kfórego przy­
bycie g ło s i ły  w  połuonie salw y artyleryi. P o­
ciąg królewski spozm f się nieco między Osten 
dą i granicą, a ca ły  pospiech na k. lei francuskiej 
niemógł wynagrodzić straty czasu.

Królowi tow arzyszy ł m łodszy brat, książę 
Oporto, w ice-hrabia Careira jego  ochmistrz, 
książę T erceira, |en. baron Sarmento, i baron 
pacia minister jego w Paryżu.

p rzyb yw szy  do hotelu Brighton, król naju­
przejmiej przyjęty b y ł n# w stępie przez Ce­
sarz*.

Przed g dziną drugą Cesarz ubrany w  uni­
form w sia d ł do odkrytrgo pojazdu z s w o i m i  
gośćmi udając się  do obozu. W  tyle postęp°w »" 
py pojazdy z orszakiem królewskim o t a c z o n e  od­
działem  wojska.

W szęd zie  tow arzyszy ły  o k r z y k i

monarchów i pomimo upału zebrały  się  grupy 
ciekawych.

W ojsko było w paradzie i Cesarz z upodoba-  
niem w p atryw ał się^ w  marsowe oblicza pi®r" 
w szego  szeregu wojowników po przed który®1 
przejeżdżał. .

Cesarz w raz z królewskiemi swemi gośćwj 
w ysied li, a poprzed niemi przy odgłosie muzyki 
defilowało wojsko wśród okrzyków, niech żyje 
Cesarz! i pojedyńczych g ło só w : „Na Bałtyk !“

O godz. 5tej b y ł wielki obiad na który oprócz 
monarchów zaproszeni byli posłow ie, jenerało­
w ie i w ielcy dygnitarze dworu cesarskiego.

O godz. 6tej w  pośród równej jak rano uro­
czystości Król portugalski w yjech a ł do Ostendy.

K siąże Albert w  tow arzystw ie angielskiego 
ministra wojny, kilku lordów i jenerałów  przy­
b y ł 5go  na pokładzie statku W iktorya i Albert 
do Boulogne, gdzie przez Cesarza przy w y ­
lądowaniu zosta ł powitany i jak najświetciej 
przyjęty.

— M onitor og ła sza  następny rozkaz dzienny 
cesarza do armii północnej:

Ż ołnierze!
Biorąc komendę nad armią północną, której 

dywśzya świeżo odznaczyła się na Bałtyku, mu- 
s ę wsm  oddać jjochw ałę, że o d a c h  miesięcy 
ochoczo znosiliście trudy i niedostatek nieodłą­
czny od podobnego skupienia wojska.

Zakładanie obozów jest najl pszą nauką woj­
ny, będąc jej wiernym obrazem, lecz nieprzy- 
niosł by korzyści, gdyby każdemu nic b y ła  do­
stępną przyczyna przedsi biorących się ruchów-

Armia 1 czna musi się rozdrobnić w  oddziały  
z jurzycsyny żyw ności i w  celu n iew yczerpyw a- 
nia zasobów kraju, lecz powinna módz z łączyć  
się nagle na polu b tw y. W  tem jest największa  
trudm sć wielkich mas. „K sżda armia,) mó­
w ił C esarz, której różne cząstki niemogą się 
w przeciągu 2 4  godzin na jednym punkcie zje­
dnoczyć, źle je st rozstawioną.* Armia nasza 
zajmuje trójkąt, którego w ierzchołkiem  jest 
Sair.t-Omer, a którego podstawa rozciąga się  có 
Ambleteuse do Mootreuil. Trójkąt ten ma mil 8  
podstawy a i  Si wysokości i w szystkie wojsk* 
mogą się skupić w 5J4 godzin na którymkolwiek 
punkcie trójkąta.

Ruchy te z ła tw ością  się odbędą, gdyż ż o ł '  
nierz przyw ykł do marszu, jeżeli mu nie cięży 
żyw ność i amunicja, ji żeli każdy naczelnik kor­
pusu zachow a w drodze j»k najsurowszą kar­
n ość— jeżeli kolumny które rozmaiteml zdążają 
drogami, znają dokładnie m iejscowość i nieprze-  
stają być z sofcą w komunikacyi, jeżeli nakonie® 
ż a d n a  b r o ń  nieprifesEk».dza marszowi drugiej 
pom mo z a w a d  niezliczonych powózek i koni* 
(Idy wojsko raz stanie na miejsca wskazanemu 
powinno się rozwinąć, zachować postsć wojen­
ną. i obozować.

Otóż do wykonania tego powofani jesteście* 
Nie wspominając w ięc o bitwach i ruchach ta­
ktycznych, w idzicie jak w szystko w sztuce w o­
jennej z sobą s ę w ią ż e , i jak najmniejszy 
szczegół* przyczyniać się  powinien do ogólnego 
skutku.

Ż ołn ierze! Doświadczeni dowódcy jakich n* 
czele waszym  postawiłem  i zap a ł jaki w as oży'-  
w is, u łatw ią mi komendę nad armią północną? 
zasłu życie  na moje zaufanie i jeżeli okoliczności 
tego wym agać będą pospieszycie na syezwani® 
ejczyzny.

— Listy z Gslipoli d. 2 i  sierpnia donoszą-
że do tego i ortu przybyło 6  fregat, na których 
w ypłynąć m iał do W arny pułk 5  lekk i, 46ty 
liniow y, kompanie wyborc e 1 "jgli cudzoziem '
sk ej, huzary, 7my pułk dragonów, i 7my kira- 
sycrów , artylerya i w szelkie s iły  zgromadzone 
w Gallipoli.

Następną proklsmacyę w yd a ł Saint-Arnauó 
do arm ii: Rozkaz jeneralny.

W  pośród przykrych prób, jakeśmy przesrh 
znajdowałem p?c ec.hę w  poświęceniu natchnio- 
nem wspólnem n>e b?zpieczeństwem i w sile mo­
ralnej jakiej dowied i w czasie panującej zarazy  
ci którzy rozkazują i cl co w ypełn iają  rozkazy 
w tej armii.

P ierw sza d yw izja  dotknięta w marszu tą pit" 
g ą ,  w  smutnem znajdow ała się p ołożen iu , lecz 
p o r z ą d e k ,  nadzieja i spokój nie przestały jednak 
jak w dniach swobody panować, i ponow iła pod 
tym względem  piękny p rzyk ład , jaki d a ła  jej 
w przód za łoga  w  Gallipoli.

Oddaję im zasłużone pochw ały, • dziękuję 
z serca oficerom i żołnierzem , którzy się uśw ie­
tnili w oczach armii, w a lcz ą c  z niczena n iez ła - 
maną energią przeciw  z> porom sytuacyi, mogą 
®ej w  pewnych chwilach zachw iać mniej do­
świadczoną edw agę.

Żal jaki poświęcam ly m “'^ • ‘̂ yszom , któ- 
rycheśmy stracili i którzy S® me polegli na sta­
nowisku sw ej w »lk i, 8» 0U?., Pociecha że  w a­
lecznymi jestem * że wszystkiego
po nich spodzie^* _ gę i z szczerą ufnością 
spoglądam n* " 5 ™ V’ J « ' « h w  końcu od nieb 

a żą d .ć  m a « 5  w  ^ ,a ^ o n c z e n ia  wielkich na- 
szveh z*m i*r°w .^_w  kwater— - -  - *  
nie 8  - W j f

1 8 5 4  r ""jTze głów nej w  W ar- 

jMarśzałek, nadzelnle dowodzący arm ią, 
de Saint-Arnaud.

Hiszpania.
Dwi*™wielkie* n̂d̂ endance Belge:

sytuacyę z w r a S * ,ny 8*“ e ?,aw iŁ ł8liest S  W ogolną uw agę. P ierw szą
yjazd p. Soule reprezentanta Stanów  Z je-
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dnoczonych, czemu g iełda i kcło finansowe 
w  gi,utkach kolosalne przypisuje rozmiary. W e­
dług  n ich , napad na wyspę Kubę przez bandy 
amerykańskie ma być czynem dokonanym, po­
siadłości hiszpańskie od dni kilku należeć mają 
do następców L opeza, i to spowodować miało 
p. Soule do wydalenia się z kraju- Dla w taje­
mniczonych w politykę Stanów Zjednoczonych, 
napad ten jakkolw iek możliwy* hyć dotąd

m.
Druga nowina, ma być pcj8'*1®?1® 8I9 ch ilery

w M adrycie. Zapew niają* i i wyPadkow 
tej plagi pt kazało  się w szpitalach.

M ówią o bliskiej m odyfi^ acyigabinetu, lecz 
niepodobieństwo oznaczenia kandydatów osłabia  
tę pogłoskę. Mówiono, że n agły  w yjazd N nr- 
vaeza do Francyi, « »  hyć tylko przepowiednią 
powrotu jego do w ładzy.

Stronnicy konstytucyi niecierpliwie oczekują 
zgrom adzenia kortezów, lecz kilka jeszcze ty­
godni i wiele jeszcze do tego czasu złudzeń 
przeminie.

Z  powodu rocznicy re* c lu cy i 1 8 4 0 , gw ar- 
dya naredowa sk ład a ła  życzenia E iparterow i, 
który zapew niał o zupełnej jedności członków 
ininisteryum. 0 ’Donnel następnie w te słow a 
przem ów ił: „Nikt posądzać maie niemnże o z ła ­
manie s ło w a , chcemy zapew nić wolność naro­
dowi , lecz j żeli postanowiliśmy nie robić w ste­
cznego kroku, nieścierpiemy ażeby nas parto 
dalej niż tego dobro ojczyzny w ym aga, gdyż 
sł& biść prowadzi do anarchii, a anarchia do 
despotyzmu". Przemowa ta w y w o ła ła  grzmot 
oklasków.’

Ruch nieprzerw anie trw a na prowincyi. P i­
sma buntownicze rozrrucone tam są w massie, 
i wielu znajdują zwolenników w Aragenii, W  
lencyi, Kadyxie, M aladze i Barer lin ie .

W Andaluzyi rewolucya przybirra  ̂charakter 
socyalistyczny, lecz rząd użyje środków potrze­
bnych dla utłumienia grożącej ustawom towa­
rzyskim zarazy.

— Daily News , iszą z 4go w rześn ia : Po­
między podróżnymi na pokładzie parowca iMa­
drid  przybyłego do Southampton, byli synowie 
i córki księcia Riassztres i kró o s  ej M aryi Kry­
styny. N a pokładzie wsp mnionego statku za- 
r mbarkowali się oni incognito do Lizbony: to j  st 
trzy córki i dwóch synów, wszyscy w kwiecie 
wieku. Podróżowali jako dzieci p. Eugeniusza 
Ochoa, który b y ł z niemi na pokładzie wraz 
z orszakiem kilku sług.

W edług telegraficznych doniesień z B łjonny 
z 5 g o , królowa M *rya Krystyna dosUć m iała 
zapalenia mózgu. Z  iąd inąd  donoszą, te  prze­
była już granicę Portugalii.

T u r c y  *.
Soldatenfreund  p isze z W srn y: W ieJee to

mus a ło  zad ow oln ić m arszałka  B sragu ay 4 ’H il-  
liei-ł że plan jeg o  p rzed łożon y  w  zim ie 1 8 5 4  
r C esarzow i N apoleonow i pod w zględem  d zia­
łan ia  wojsk sprzym ierzonych na w sc lu d z ie  
niestety za ióźao — m* być w prow adzony w w y -

dzielny ten je n e ra ł  w z y w a ł  adm irałów n.eczyn 
nie stojących z flutą sw oją  w  Bosforze, aby 
poszli na morze Czarne dla eb ony floty tur® 
k?ej i w ybrzeży . Wiadomo że roztropny 
l-rok nie p rzy szed ł  do sk u tk u , owszem admira­
ło w ie  w dzień bitwy pod Synopą dawali na 
cześć  dam seraju w Stambule improwizowaną
bitwę m orską, ta n ie j  d°P,er0 wy s ,*nt’ tro.ch.$  
l e .a r ty  do Ś y n W  aby rannym Tu kom n.esh 
pomoc. Po w ylądow ano wojsk posiłkowych 
w G 'llin o 'i, des viadczcny ]en. B araguay wno­
s ił  ż by siły te rzucić do Kaukazu i Anatolii, 
aby przenieść w ojrę tam g Izie nsjwięcej Rosyi 
szkodzić Podwójny cel m iał on wtedy
na oku : raz “derzyć na wojska rosyjskie zanim 
się takowe zdołają  zgrom adzić, powtóre zbuu- 
tnw sć plemiona muzułmańskie na Kaukazie. 
W szyscy entw-cy po rhw alij ten plan, lecz nie 
przyszedł on do wykonsnia z przyczyn dro- 
bizzgow ycn, a przyczyny te pociągnęły niestety 
smutne za sobą następstw a. W ojska posiłkowe 
przeto nie poszły w ogkń  i ograniczały się na 
stanowisku odpornem, to je s t z bronią na r a ­
mieniu czekały zaczepki f # naw ej nifi forały u- 
działu  w « tjenoych czynach baszybozuków. 
M ięday oficerami i podwładnymi ich rozeszło 
sie głuche nieukontentowanie, czeg0 przy­
czyniła się prfasniej cholery i jDne cho­
roby. Wedle owych wy . eó ą ta  ść 
w cisk posiłkowych skcnczy/a nędznie w ten 
sposób, n :e widząc K ;żdy
taktyk prz 
w W arnie s ts ly  na
2 5 , “ ’ p « , . » 7  a ”*1’ M0 i,V* » » ' * • «
w  W arnie s t t ły  » •  **
znużenia. Armię tu n ck ą  P 6  DOijty ‘®*0B8}a"
wienie wojsk zachodnich, ^  niedJ0 ł ; “ ' j -
tarne stanowisko Aus y > zaczepnie. W o -  
kaieciu G^rczakowowi dzia ła t r  »o
łoszczyznę też opuścili Bosyan.e P» B raij
odwrót ich z Multan n a s tą^ ć  j  ’ a|bowiei2

i w
kie rzeki biorą swoje ź ró d ła , które 
M ultany, i dla tego nie przedstaw iają «  
mii żadnej linii obronnej. Twierdze tylko p y 
delcie Dunaju mają jeszcze ważność miłitaruił 
albowiem ztamtąd można zaw sze jeszcze 
grażać tak Wielkiej W oloszczyznie jako i Dc- 
brucey. Zdaje się przeto odpowiadać potrzebie 
wojennej aby obie tw ierdze Ib ra iła  i G .lacz

V

były  w posiadaniu strony wojującój a nie zcś 
państw a neutralnego, w łaśnie dla tego że do 
posiadłości tureckich stanowią one niebezpie­
czne wrota. W szystkie wypadki wojenne po­
cząw szy od bitwy pod Oltenieą aż do zajść pod 
Dżjurdżewem odbyły się bez pomocy wojsk po­
siłkowych i m arszałek  St. Arnaud musi teraz 
dopiero szukać dla nich pola popisów które Ba­
raguay naznaczył. Spodziewaliśmy się tu w re­
szcie w W arnie najlepszych skutków z tego 
pierwszego kroku wojennego wojsk francuzko 
angielskich, a to tem bardziej iż flota czarno 
morska weźmie inicyatyw ę, a wojska lądowe 
w spierać mają początkowo działania adm irałów 
i dopiero później same na siebie działać.

Księstwa Naddunajskie.
M ówią że francuski je n e ra ł dywizyi Letang 

przybyw szy z W iednia do Bukaresztu, uda się 
niebawem naprzód do głów nej kwatery turec­
kiej, a potem do głów nej kw atery wojsk sp rzy ­
mierzonych. W  Wiedniu m iał ten jenerał przed­
łożyć podobno plan działań  wojennych mający 
na celu w ypraw ę na tlosyan do Bessarabij. 
P rzez zajęcie częściowe tege tra ju  zamierzono 
odciąć eupełaie Bosy an od Księstw N sd iunaj- 
skich. A ustrya w zięłaby  wtedy tylko czynny 
udział w tej w ojnie, gdyby Uosyanie starali się 
wedrzeć do Księstw , i w tedy działałaby  tylko 
odpornie, aby takowemu wtargnięciu zapobiedz. 
Tak pisze Cop. Z tg  Cor., czemu wszakże tru­
dno dać w iarę ju ż  dla tego samego, że plany 
wojence nie ła tw o  dochodzą do wiadomości w szy­
stkich; wszelako ruchy wojsk tureckich w Do- 
bruczy i W ołoszczyznie domyślać aię każą cze- 
g ,ś  podobnego.

W edług  listów z Ja ss  z 29go sierpnia, R„_ 
syanie poczęli rozbrajać milicją m ołdawską. 
W ylew  Seretu wielkie zrządz ił szkody; w skut­
ku czego kraj ten utrapiony już okupacyą w oj­
skową w w iększą jeszcze popadł nądzę. C ały  
kraj zalany wojskami ustępującymi z W ołosz­
czyzny, ale dotychczas nie duje się spostrze­
gać aby wojska już za Prut ustępowały.

Listy z SJgo września donoszą z a ś , że przy­
był tam na krótki czas książę Gorczakow lecz 
wyjeżdża niebawem do Benatu. D. 1 b. m. w y­
dano rozkazy do wychodu wojsk z Multan. Jen . 
Osten Sackcn ma się zająć wyprowadzeniem 
wojsk które naprzód gromadź ć się mają na po­
łudniu te g i kraju i w końcu d .piero ustępować 
stamtąd trzym ając się obronnie pod Galaczem 
by nie być niepokojonym przez Turków.

Z  Galaczu donoszą 29go sierpnia, iż R osy- 
anie zabrali w szystkie prywatne statki przewo 
zowe na Dunaju w miejscach przez nich zaj 
mowanych i takowe wprowadzili do Izm aiłowa
jjdzie p r z e w o ią  na nich w ojsko do Kilii. W  Kilil 
<lzień i noc sypiq  sz a ń c e; pod Hadńi A b rah i-  
mem w bliskości K ilii w ystaw ion e trzy n ow e  
w ież e  obronne, ośm w y sp  ujścia Kilii obsadzone  
są ciężkiemi działam i. K siążę G orczakow  spo­
dziewany temi dniami w Galaczu i Reni. W I -  
braile ciężko grasuje cholera. Obaw iają się 
w Galaczu spalenia miasta w razie gdyby R o- 
syanie ustępować ztamtąd m ieli, bo z rozkazu 
jenera ła  Osten Sackena zabrano i zatopiono 
w Dunaju wszystkie narzędzia służące do g a - l  
szenia pożaru. Ostatnia ta wiadomość trudna do; 
uwierzenia.

— Komisarz turecki w W ołoszczyznie w y­
d a ł następującą odezw ę:

„Rom an;! J .  C. M. S u łta n , najłaskaw szy  nasz 
m onarcha, w  wysokiej swojej i ojcowskiej tro­
skliwości o dobro w szystkich swoich bez wy­
jątku poddanych, raczy ł dać nowy dowód swo­
jej dobroci, zamianowawszy mnie swoim komi­
sarzem cesarskim w Księstwie wełoskiem, abym 
czuw ał n&d naszem dobrem i przyw rócił po­
rządek , który niestety niesprawiedliwem i 88_ 
mowolnem postępowaniem rządu r  syjskiego 
zniszczony zostsł. Pośpieszając donieść wam o 
tem łaskaw em  postanowieniu J .  C. M ości, ob­
wieszczam co następuje: Gdy W . Porta zaw ar­
ła  konwencyę z rządem J . C. K. Apt st. Mości, 
tak jak dawniej z rządami francuskim i angiel­
skim , przeto czynimy wam wiadomo, że na mo­
cy tej umowy, wojska c. k. austryackie obsadzą 
tymczasowo oba Księstwa. Obecność tych wojsk 
w W ołoszczyzisie niepowinna bynajmniej was 
niepokoić, albowiem wchodzą one do kraju, jako 
zaprzyjaźnione i sprzymierzone z W . Portą. 
W ojska te bynajmniej nie staną się wam cięża­
rem, albowiem wszystkie swoje potrzeby i z*“ 
kupna, p łacić będą gotowemi pieniędzmi. C^dy 
Rosyanie stanowczo ziemie K sięstw  opuszczają, 
przeto dawniejszy sUn rządu winien byćprzy- 
« roC' ny. Dawne w asze przywileje pozostają te­
raz i nadal utrzym ane, a przez to uznacie ojcow-

u P troskliwość waszego W ł*dc}T*
te n bardziej, i i  w szystkie dawniejsze traktaty  
są zniesione. Niechaj Bóg użyczy szczęść'8 i 
pomyślności naszemu Sułtanow i! Romani! kraj 
wasz duto ucierp;*^ ale pod świetnem panowa­
niem naszego M onarchy, wszystko obrócić się 
powinno na dobre. (T u następuje przypomnienie 
• przestroga d° mieszkańcó w / a b y  istniejącym

p“8łusf ? i byli itd .) Podpisano: Komi-
p a s z a  w . " "  * j e n e r a ł  D e r * i s z

kronika miejscowa i stagranicini.
,  ̂ oznańska zamieszcza następującą odezwę na-
I czelnego prezy enta rządu krajowego: „Powróciwszy * ob­

ij jazdu południowi ch powiatów prowincyj, które najwięcćj

ucierpiały szkód w skutek 'powodzi, ponawiam odezwę za­
mieszczoną w tćj gazecie (N r. 2 04) z dr.ia 30 z. m. 
Niedostatek jest bardzo wielki i tóm większy, ie  do­
tknięci nią dziedzice i włościańscy gospodarze niemal całe 
iniwo swojo utracili, i e nie będą mogli uprawić w wię- 
kszój częśń rd1 swych rozmiękłych pod siewy oziminne 
i będą zmuszeni ograniczyć liczbę inwentarzy przez zimę. 
Gdy jeszcze nastąpią choroby zjadliwe ludzi i zwierząt, 
towarzyszące zwykle powodziom, natenczas wystawieni bę­
dą mieszkańcy owych okolic na smutny los w przyszłości. 
Otwiera się tu obszerne p0le dla czynnej miłości. Dary 
jć j będą rozdzielane sumiennie przez tworzące się wszę­
dzie miejscowe komitety, które najlepićj rozpatrzyć się 
mogą w potrzebach. Zwracam przeto najusilniejszą pro­
śbę do wszystkich, tak w prowincyi naszćj jako tćż po 
za jć j granicami, aby mogąc dawali obficie, szybko i chę­
tnie. Bo chętnego dawcę Bóg miłuje! Poznań dnia 3 
września 1854. Naczelny prezes prowincyi poznańskiej 

. _ Puttkammer.
—  Jednym z najwymowniejszych dziś dzienników jes t

bezsprzecznie humorystyczny Punch londyński. Główna 
w nim rycina w ostatnim tygodniu przedstawia obraz p. 
n. „Prosi się, aby sternika nie zaczepiać.“ Jes t to hr. 
Aberdeen, który u steru zasypia wśród burzy. Punch wy­
obraża sobie muzeum tureckie, którego jak  przyznaje ni­
gdy nie widział w ten sposób: Trzeci oddział. Bitwy wojsk 
sprzymierzonych. W  oddziale tym widać teraz tylko wy­
ścigi ośle przez oficerów angielskich. Czwarty oddział. 
Siedlisko wojny (Seat of war). Siedliskiem tóm czyli 
siedzeniem (seat) jes t mocno wysiedziana ottomana. An­
gielski i francuzki jenerał wyciągnęli się na nićj z no­
gami i śpią. Balćj Sebastopol kredką rysowany przez 
porucznika O’Reilly. Łgzemplarz mowy tronowój w któ' 
rój królowa winszuje rządowi angielskiemu, ze Turcy wa­
lecznie bronili Sylistryi. Ostatni oddział. Panorama Du­
naju ze szczególnym poglądem na ważniejsze miejsca „gdzie 
sprzymierzeńcy dopomagali Turkom .“ W  innem miejscu 
Punch przebiega pałac kryształowy w Sydenham i zasta­
nawia się nad posągiem Morleusza, który w kapeluszu 
admiralskim na głowie opiera się o tubę, na którćj na­
pis: „Morze Czarne.“

—  W r. 17 04 umarł w Batawii Jakób Dubois urO' 
dzony w Verdin pod Namur i zostawił 40 milionów fran­
ków majątku z przeznaczeniem, aby dom sierot w Am 
sterdamie pobierał przez sto lat procent od tego kapi­
ta łu , a po tym przeciągu czasu majątek jego przechodzi 
na prawych spadkobierców. W  właściwym tóż czasie bo 
w r. 1804 wystąpili ci ostatni z prawami swojemi, ale 
testament zniknął. Ze wszech stron zgłaszali się Dubois, 
których imię jest bardzo we Francyi, Belgii i Szwajcaryi 
rozpowszechnione, ale komissya do tćj sprawy wyznaczona, 
prawo dziedzictwa przyznała 30 lub 40 tylko osobom. 
Po mozolnych dochodzeniach odszukano teraz właśnie ory­
ginalny testament po przerzuceniu niezmiernćj massy akt 
rządowych i archiwów, i przygotowano już wszystko do 
egzekucyi testamentu. W iększa część spadkobierców mie 
szka w Brukseli!.

—  W ystaw a Sztuk pięknych w P etersburgu  otwartą 
zostanie w końcu wrzeSnia. A kadem ia Sztuk pięknych ogła­
sza, że dzieła przeznaczone na wystawę, przyjmowane 
będą od dnia 13 wsześnia do 3 października. Przesyłać 
je  należy pod adresem p. Uchtomskiego konserwatora Mu- 
zeu:n, jak  niemnićj do niego po odbiór się zgłaszać.

—  Okólnikiem ministerstwa wojny angielskiego zmie­
nione zostają mundury wojsk angielskich. Miejsce fraka 
zastąpi waffenrock tego samego kroju co w wojsku au- 
stryackićm, czerwony dla dragonów i ułanów, niebieski 
dla reszty wojska. Stopnie oznaczone będą gwiazdkami 
na kołnierzu.

—  W edług Times cena pszenicy w roku gospodarskim 
tj. do przyszłych żniw, wypadnie kwarter o jakie 2 0 f. szt. 
niżej cen zeszłorocznych, co na samćj pszenicy przynie­
sie krajowi oszczędności 25 milionów funt. szterl.

Przyjechali od d. 7go do 9go w rześnia.
H OTEL POLLERA. Leinweber Adolf komis., Mentz 

Ryszard budown., Tempel Krysztof dyr. kopalń z fami 
lią z Królewskich Hut. Miłkowski Edward właśc. dóbr 
z Gorlic. Auffenberg Maurycy urz. z Opawy. Redlin Za- 
zanna żona oficera z Tyrolu. Fautz August c. k. major. 
Rodkiewicz Stanisław wł. dóbr z matką ze Lwowa. Czer- 
kes Aleksander kupiec z żoną z Cieplic. Brechweiss J ó ­
zef urz. z min., Heyer F r. c. k. oficer, Hofer Karol urz. 
z min. handlu, W anderhardt Weiss dyrektor z Wiednia. 
Rozwadowski W iktor wł. dóbr z synami z Hainburga. 
Marynowska Barbara wł. dóbr z Wolicy. Eigner Emma 
córka urz. Galicyi. Draguet Elżbieta kupcowa z Paryża. 
Gysi Otto fabrykant z Berlina. Gare Franciszek kapitał., 
®aly Józef Karol kupiec z Jass. Hra. Key Marya wł. 
dóbr z synem Konstantym z Widełki. Schentham r Józef 
c- k. oficer, Konig Izydor Dr. med. z Włoch.

H O T E L  DREZDEŃSKI. Traube W ilhelm, Orglei 
Karol Izaak, Cohn Izydor Izaak gimnastycy z W rocła­
wia. Kintzi Piotr wł. dóbr z Wiednia.

H O TEL ROSY JSK I. Hr. Romer Stanisław wł. dóbr, 
Hr. Romer Feliks wł. dóbr z Galicyi. Izaak Morpurgo 
kupiec, Eugeniusz Richetti kupiec z żoną, Antoni von 
Strohbach Dr. prawa, Karol Weis c. k. radca sekcyjny, 
Karolina Santer, Filip Wenzl c. k. nadlekarz z Wiednia. 
Emilia Grobois kapitanowa z Berna. A. M. Tettmajer 
kupiec z Karlsbadu. Antoni Grzesicki inżynier z żoną, 
Antoni Kwantt budowniczy, Adam Niedzielski pocztmistrz
* Oświęcima. Józef Kucia nadzorca z Serbii. Ernestyna 
Schudara żona por. z Temeszwaru. Fryderyk Ortgicz ku­
piec z Jass.

H O TEL SASKI. Jósef Schomann c. k. wojskowy ad­
ju tan t przy magazynie z Aradu. Karol Gurek buchhalter
* Opawy. Wacław Friedel c. k. wojsk. rad. rachunkowy 
z córką z Zagrzebia- Józef Hunke muzyk z Pragi. Ma- 
O'a Żurkowska obywatelka ze Lwowa.

Wvip<.h«li T r a m a z u r e  do Paryża. Glinka d o  Ga­
licyi. Hoppe Ferd- do Berna. Hra. Bobrowska Olympia 
do Częstochowy. G eppertow a Teresa do Sternberga. P a. 
riser Adolf do W r o c ł a w ia .  Wolff Bartłomiój do Oeden- 
burga. Ostafiński Marceli! do Werony. Koczarska Joanna

do Drezna. Dr. Ligęza Wincenty do Tarnowa. Stourdza 
Jerzy do Lwowa. H r Skorupka Adam do Wiednia.

Kor* papierów pnbliem rch  I pieniędzy
W ie d e ń .  Kursa telegraficzne z dnia 9go września: —  

Metaliki 5-proe. 85 ‘/a- —  Metaliki 4Vs-proc. 7 4 ]/4.—  
Metaliki 4-pr. 6 6 1/*- —  4 'P r - * 1850 r. 9 2 .—  2 '/a-pr.
4 8 V ts-—  ł-pr- 19 Vą * « ą g n .—  * 1830 r  250) 302.—  
Augsburg 119. —  Londyn 11 kr. 33 . —  Pary i 1 3 8 % .
Akcye Bankowe 125 6 . — Akcye kol. żel. p ó łn .  Fer-
dyn . . —  Pożyczka z r. 1851 lit. A . ., B .__
Ost-Donau Dampfsch.— .

Kurs krakowski 9go września. Bankn. austr. i .  93 
płacą 92 7 4. —  Pruski kurant iąd. 110 płacą 10 9. —  
Ruble sr. nowe żąd. 103 płacą 102% . — Cwancygiery 
nowe żąd. 111 pł. 110. —  Cwancygiery stare żąd. 1 11 
pł. 110.—  Imperyały ż. 35 4, pł. 3 4 % .—  Dukaty austr. 
i hol. *. 2 0 %  pł. : 9 3/4. — ' 2 0-franki i. 3 4 %  pł- 34 % . 
Listy zast. poi. żąd. 9 8 %  płacą 98. — Listy zast. gal. 
żąd. 89 pł. 88 % .

Przegląd Polityczny.
Pa , 7 UePf**e telegraficzne.
P a r y i  7 wr^eśma Dzisiejszy Monitor donosi: 

Cssar* 1 ksisżij Albert byli wczoraj na przeglądzie 
wejsk w obozie pod St. Omer. W innćm miejscu 
mówi ten dziennik ie  książę Napoleon o tyle siq 
już pokrzepił na zdrowiu, ie  28go sierpnia po­
wróci do Warny.

P a r y i  8 września. Do Cherbourga nadeszło za­
wiadomienie urzędowne, ii korpus ekspedycyjny 
wraz z flotą bałtycką powróci miądzy 5 a 10 paź­
dziernika, aby w Cherbourgu i Brescia przezimować. 
Janerał Baraguay przybył do Gdańska.

T r e b i z o n d a  22 sierpnia. Bosyanie rozwaliw­
szy fortyfikacye Bajazetu opuścili to miasto, przez 
co komunibacya z Persyą snów przywrócona.

Depeize nadeszło przez Widdyń i Orsiowę z War­
ny z 29go sierpnia, mówią ie  w owym dniu 19 
okrątów wypłynąło z wojskiem na morze, a reszta 
floty angielsko-francuskiej stała w gotowości cze­
kając kaidój chwili rozkazu do wyjścia pod iagle.

Jenerał adjutant ksiąią Gorczakow zawiadomił 0 -  
rzędownie poselstwo rosyjskie w Wiedniu, że po 
dzień 20 września główne siły jego ustąpią za Prut 
a z początkiem października Multany będą opusz- 
szone, jeżeli nieprzyjacielskie ruchy nie nakażą mu 
gromadzić wojsk na nowo dla zasłonięcia odwrotu.

Według Cop. Z tg  Cor. zapewniają w kołach 
dobrze rzeczy świadomych, iż gabinet ces. austry- 
jacki postanowił, ie  odrzucenie przez Rosyą żądań 
gwarancyj, wymaganych przez państwa zachodnie, 
nie zm ienia  z jednej strony stanowiska Austryi 
do państw zachodnich, z drugiej zaś do Rosyi, tu­
dzież iż odrzucenie to nie staw ia A ustry i w k o -  
nteczności wojny. Rozszerzenie traktatu austry- 
jacko-pruskiego nastręczy Austryi stósowue środki 
aby w dalszóm popier.niu dzieła pokoju całą 
połączonych Niemieo dać uczuć, aby w dalsTól 
mierze przedsiębrać kroki w porozumieniu tylko 
z państwami memieckiemi. y

Hr. Bacciochi który z polecenia Cesarza N»nn 
leona wysłany był do Wiednia, bawi od 30go sier" 
pnia we Florencyi zapewne również w ifkowe* 
missyi politycznej, a ztamtąd udaje się do R*vm., 
1 Neapolu. Hr. Walewski bawi również we Floren­
cyi przy rodzinie swojój (żona jego jest córką margr. 
Ricci z domu Poniatowskiej). Cholera ginie ju i 
we Włoszech.

Selim pasza ma być odstawiony pod strażą, oprócz 
niego Zarif MutUfa pasza wezwany do tłumacze­
nia się. Izmaił pasza niegdyś komendant KaRfatu 
1 bjąć ma dowództwo armii pod Karsem operującój, 
która gromadzi się na nowo. Szczegóły o bitwie pod 
Bajazetem są zapewne przesedzone; podają obu­
stronną stratę na 12,000 ludzi. Skutek tój bitwy nie 
był mimo tego stanowczy, ba Rosyanie musieli giy 
cofnąć pod Ery wen, spaliwszy Bajazet, który byli za­
jęli. Arif pasza mianowany gubernatorem Damaszku.

W Karyi wybuchło ogromne powstanie; w p a _  

szalikach Menteże i Aylik pomordowano urzędni­
ków, lub też rozpędzono.

Z Aten donoszą 2go, iż około 1UUU żołnierzy 
francuskich załogi pirejskiej wymar*° na cholerę.
Jenerał obstaje za p r z e n i e s i e n i e m  ich w pobliżu
Aten, król chce ich u m ie śc ić  w btainatos. Ministe- 
ryum stara się o p rz y w ró c e n ie  o rych stosunków 
z Turcyą. Termin wolnćj l e g 18 statków ku­
pieckich greckich na morząc ich został przez

<»ch„d!,  d0 dri>
3 Igo s i e r p n i a .  Sebasto^o^0^ ’111* Parowieo
Indus z węg dostaw;aA ft. . po â > dokąd wszyscy 
liweranci - iv y ,; :  . ^ września żywność.
Ostatnia część " ^ e s k a d r y  wypłynąć ma z War­
ny 3go • ’ gj . ’ zni®jsza zaś dniem poprze-S j r
r> ..hridire którv  ̂ wrócił do Warny. Książę
Stąd do Warny. TemiWrfni®i  . łachorowa,> wyjechał 
dwa znaczne narki^>“» dniami przybyły do Stambułu
łonu, druoj z w i^  IT’ , LD,C.ZŚJ, jed n 2 Tu'  Warov r« Woolwich, część dział pesłano do
p u n k t  P S- ^ d °  A tyi’ I e c i  niewiadomo na jaki 
bastoń 1 ■a,lmo tak widocznych przygotowań na Se- 
wiad 1 Proklaraaoy' marszałka St. Arnaud zapo- 

■ gające zatknięcie chorągwi trzech mocarstw na 
■nurach tej twierdzy, wiele osób powątpiewa wzglę­
dem celu tój wyprawy i utrzymuje, że jedna część 
flRy udersy naprzód na Anapę i potem wpłynie na 
morze Azowskie, druga wysadzi wojsko pod Akier- 
manem, kilka zań okrętów pójdzie ped Perekop.



CZAS z N iedzieli 10 Września 1854.

O H i P M f E .
H n n d m a c h n n g

[X. 19.840 ] Aus Ani iss mehrseitiger von den gali* 
zisch.n und poinischen Holzhilndlern bezfiglich der Art ih- 
res liarnhlsbelribes vorgekommenen Ęeschwerden, baben 
die ló rg l. preussischen Ministerien der Finanzen, dann 
des ll.-imlels, der Gewerbe und der 6£fenil*c^en Arbeiten 
zu i roffnen b, funder., dass nach den im Kooigren lie Preus- 
sen geltenden gesetzli-hen Bestimmungen em Jeder, der 
eigene oder frenide Erzeugnisie von einem Orte zum 
andern zum Verkaufe umherffihrt und au  ̂ cffenen Stras- 
fen, in Gisthófun oder P r i v a t b a u s e r n  zum Verkaufe feil 
bit thet, ferncr jeder, der Waarcn obne Bestellung an 
cinen oder mehrerc and, re Orte ausser seinem Wohnorte 
1 rin jt oder verscndiit, um solche daselbśt ausser den 
Miirkten zeitweilig (nicht fortdauernd) srlbst zu verkau- 
fen oder durch andcre far seine Redlining verkaufen oder 
(.ffentli b vcr.«teigcrn zu lassen, cndlieh jeder der im Lan- 
de umberreiset, nm in Privatbausern, Gistbofen oder auf 
tffener Strasse AVaaren irgcnd einer Art zum Wieder- 
verkaufe zu erstehen oder um IVa a r e n  b e s t el  l ungen  
zu suchen, h ezu eioes Ge w e r b e s e h e i n e s  bedarf.

Der Gtwerbs; Iiein wird von den konigliehen Regierun- 
gon nur auf Vorlegung ausdrficklicher Woblverhaltungs- 
Atte te der betreffenden Ileimathsbchórden ertheilt, und 
der Gewerb betrieb cdinc Gewerbeschein wird gesetzlieb 
durch die Nachzuhlurg der umgangenen Gewerbcsteuer, 
du-ch Erlegung des vierfachen Betrages der Jahressteuer 
und durch die Confiscation derjenigen Gegenstiinde wel- 
ehe der Gcwerbctrcioende seines Gewerbes wegen bci sieh 
fu’.irt.

Xachdem jedoch bereits gcgenwartig vermuthlich viele 
elneg Gewerbcsebeincs bedO-fende hierlfindige Gewerhs- 
uad llandelsleute sicb im Koaigreiehe Preussen befinden, 
welcbe niclit im Bcsitze eines gesetzlioh vorgescbriebenen 
Gewerbeshcines sind, auch die, zur Erlangung eines sol- 
chcn, notbwendigen Dokumente nicht mit sieh fllhren und 
chne weitlaufigen Zbgerungen und Schwierigkeiten sicb 
dieselben nicbt verschaffen koimen, so bat die kSnigl. 
preussische Regierung zu Danzig erklilrt, unter Vorbehalt 
der Genchinigung der betreffenden kónigl. preussischen 
Ministerien in d i e s e m  J a h r e  a u s n a h m s w e i s e  Ge- 
werbescheine an k. k. ósterr. StaatsangehSrige, die sieh 
gegenwartig bereits im Konigreiche Preussen befinden, 
ertbeilcn zu wol'en, wenn dieselben sieh mit eiaer vom 
k. k. Konsulate zu Danzig ausgestellten Bestattigung fiber 
ihre Uubescboltcnheit und Unbedenklichkeit auszuweisen 
vermogen.

Ferners wurde aus Aniass eines speziellen Falles noch 
folgendcs erfiffnet:

Um den gedachten Gewerbsleuten die freie Bewegung 
in ibren Ilandelsgcs-balten thunlichst zu gewahren, und 
sie von ErfOllung derjenigen F o r m lic b k e i te n  zu b e f re ie n ,  
die bel dem Umfange i b r e r  G e s c h a f te  n ic h t  w e s e n t l ic h  
erscheinen, sind die konigl. Regierungen zu Danzig, Ma- 
rienwerder und Bromberg ermacbtigt worden, den Holz- 
bandlern aus Pden und Galizien Gewerbescheine zum 
Handel mit Holz, wenn anders ein Bedenken gegen de­
reń Ertbeilung nicht obwaltet, sogleich ffir den Umfang 
der Verwaltungsbezirke aller drei gedachten Regierungen, 
mithin ffir die ganze Weichselgegend zu erthei’e n , so 
dass sie in Zukunft nicht mehr nóthig haben werden, 
wenn sie einen in dieser Weise ausgefertigten Gewerbe- 
scbein erhalten haben, bei dem U lergehen aus einem der 
gedachten Verwaltungsbezirke in den andern zuvor die 
Ausdehnung Ihrer Gewerbescheine zu beantragen.

Dieses wird zur D arnachachtung ffir den H andelsstand 
fiberhaupt und insbesondere ffir die m it dem  H olz - und 
G etreidebandel in der AVe'cbsel-Gegond sieh befassenden 
G ew erbs- und H andelsleute zur Offentlichen Kenntniss 
gebraebt.

V on der k. k. L andes-R egierung.
Krakau am 27ten August 1854.

F ranz  Graf Mercandin
(861-1-3) k. k. Landes-Prfisident.

Obwieszczenie.
Z powodu w ielostronnych zażaleń handlujących drzewem 

z Galicyi i z Polski co do sposobu prowadzenia ich han­
dlu, K rólew sko-Pruskie M inisterium  skarbu, również han­
dlu i publicznych ro b ó t zawiadomić postanowiło, źe we­
dług ob iw iązujących w K rólestw ie Pruskiem  przepisów, 
każ,ten k tóry  w łasne lub  obce wyroby w celu sprzedaży 
z je  In ego miejsca na d rug ie  prowadzi, r na otwartćj d ro­
d ze , w domach zajezdnych lub prywatnych na sprzedaż 
■wystawia, również ksżden , k tó ry  bez zamówienia na je -  
dno lub więcćj m ie jsc , prócz swojćj siedziby, prowadzi 
lub pTzesćła, aby te  tam że oprócz targów  czasowo (nie 
zaś ciągle) sam lub przez innych na swój rachunek prze­
dawni lub publicznie licy to w ał, nareszcie każden który 
w kraju  podróżuje aby w domach pryw atnych, zajezdnych 
lub  na otwan ćj drodze tow ary jak ieg o  bądź rodzaju 
w  celu sprzedania napow ró t, nabyw ał, lub zamówienia 
tow arów  szukał, potrzebuje do tego  k a rty  procederowej 
(G ew erbsschem ).

J a k ą  kartę  wydają w ładze królew skie (R egierungen) 
za przedłożeniem  wyraźnyeh pośw iadczeń dobrego zacho­
w ania się ze strony władz ojczystych, a prow adzenie ta ­
k iegoż zarób owania bez karty procederowćj (G ew erbs- 
scheiw) pod ega arze nas'ępneg0 0 pjacen;a pom iniętego 
podatku  procet crowego ^ ^ H ^ s te t ie r )  w kwocie czwo­
rak iego  podatku  rocznego, i konfiskac;e h k m io ­
tów , k tó re  d la  zarobku  owego, ^  ma / rzy sob;e .

G dy atoli zapewne ju ż  teraz w,ei potrzebujących k a r. 
ty  p r o c e d e r o w ć j P a r o b k u j ą -
cy,h k „ .

'  . ,,  . trchże dokumentów w y s ta ra j  •dności i opóźnienia ty< nze ™ j cuy
,. , „,t królewsko - Pruski w Gdańsku 0.

me mogli, zatćm rząd zezwoienie Król. Prua-
świadczył, źc zastrzegając sooie

s kiego Ministerstwa, „wyjątkowo 10 tym rohu“ udzie­
lać będzie karty procederowe, znajdującym się w Króle­
stwie Pruskićm c. k. Austryackim poddanym, którzy po­
świadczeniem ze strony c. k. Konsulatu w Gdańsku, nie­
skazitelność dobrego zachowania się udowodnić będą 
w stanie.

Dalćj z powodu jednego pojedyncznego wypadku wy­
rażono co następuje:

Ażeby zarobkującym ile możności ruchu wolnego ich

sprawach handlowych dozwolić, niemnićj uwolnić icb ocl 
wypełnienia tychże fjrmalności, które są niemnićj ważne 
ze względu na objętość ich zatrudnienia, władze króle- 

skie (Regierung. n) w Gdańsku, Marienwerder i w Byd­
goszczy upoważnione zostały, udzielać karty procederowe 
na handtl drzewem, handlarzom z Polski i z Galicyit Jc" 
żeli żadne inne przeciw temu udzieleniu nie zachodzą 
uwagi, a to na Okrąg administracyjny powyższych trzech 
władz, a zatćm na całą okolicę nadwiślańską w ten sp°" 
sób, że przechodząc z jednego p wyższego Okręgu sd- 
miuistracyjnego w drugi, nie będą potrzebowali w przy­
szłości rozszerzenia swój karty, jeżeli poprzód kartą PrJ’ 
Cederową w powyższym rodzaju obdarzeni zostali.

Co niniejszćm ku zastosowaniu się, stanowi kupieckiemu 
w ogólności, a trudniącym się w nadwiślańskiej okolicy han* 
di m drzewa i zboża w szczególności, do publicznej p°* 
daje się wiadomości.

Z C. K- Rządu krajowego 
Kraków dnia 2 7 sierpnia 1854 r.

C K. Prezydent kr j a  
Franciszek  Hrabia Mercandirt*

K u i i d m a c l i u n g .
[ad 111. 2. 17,080.] 1 .aut Telegrafischer-Depesche des 

b- k. k. Armee-Ober-Commando vom 2 5 1. Mts ist der 
Bedarf an Dragoner-Remonten im Ganzen gedekt, daber 
deren Ankauf einzustellen.

Woven mit dcm Beiffigen die Verlautbarung geschieht, 
dass taugliche Dragoner-Remonten, welche ais n o t o r i s c h  

'im Inlande, sich schon auf dem Marsehe zu einer Assent- 
Commission befinden, noch bis 12ten k. Mts angekaufc 
werden dfirfen.

Lemberg den 2 8ten August 1854.
Vom  k. k. R e s e r  v e - T r  u p p e  n - Co mm an  do

(853) d e r  4. A r m e e .  (1*3)

(» S7)  K u n d m a c l i u n o ; .  (3 )
Vom Magistrate der k. Kreisstadt Bochnia wird der 

im Jahre 183 0 geborene Mditiirpflichtige Andreas Boron 
aus Podedwórze ad Bochnia Haus-Nro 17 vorgeladen, 
binnen 30 Tagen hieramts zu erscheinen und der Mili- 
tarpflicht zu entsprechen, ais sonst derselbe ais Rekru- 
tirungsflfichtling wird behandelt werden.

Bochnia am 2 4 August. 1854.

Obwieszczenie
Fortepiano, meble, zecary, wyroby woskewe, miód w bu- 

•rUach i beczkach, będą w d. 15 b. m i r. to Jest w pią 
o k  o godzinie 9tój z rana na placu właściwym obok gma- 
"bu Sukiennic miasta Krakowa w drodze egzekuoyi sądowćj. 
Jrzez pnbliczną licytacją sprzedane.

Kraków dnia 5 września 1854 r.
(862) Sicrmontoweki c. k. kom. sąd.

(863) Obwieszczenie. O)
Prawnie zajęte ruchomości, jako to : stolarszczyzna, zwier­

ciadło i zegar stołow y, hjdą dnia l 2*o b. m. i r. o godzi­
cie lOtej z rana przed Sukiennicami miasta Krakowa przez 
i ubliczna licjtacyą  sprzedane. Kr.sków d 5 września 1854.

D ziarkowski c. k. komornik sąd.

Obwieszczenie
Prawnie zajęty dochód z kamier.ioy na Kazimierzu przy 

Krakowie »  Gm VI. miejskiej pod L. 43 stejącćj, bgdzn 
doi. 25 września 1854 r o godz ICtćJ z rana na gruncie 
(ejże kamienicy w 3nh-lctmą dzierżawę wypuszczony. ó
'akowy dochód licytować, z łoży  Vadium w summie 4 z p
wjjąw zy sukceosorów X twadtkioh, k t ó r z y  Jako wierzycie e 
Jd łożenia tego Vadium są wólni

\Vrarunki licytacji odczytane będą przed g a i n ą  licjtft yą, 
a ktoby sobie ż y o t j ł  poprzednio zainformofiać się 0 
wyeh, z^Jos ć się  raczy do kancelaryi podpinanego c. t .
•'Oiuornika sądowego Kraków d. 4 września 1854.
(865) ’ Dziarkowski, o. k. komornik sąd.

(842) E d i k t .  (3)
Dnrch die Stollungsobrigkeit in W isuic: werde” nachete- 

hende illegal abweeoide militarpfliohtigo Individueu hiemit 
vnrgel.den binnen 3 Monaten sich bei Gcwartigung ihrer 
Behandlnng ala Rak-ctiiungsflSjhtlingc anf den Assontplatz

Mo.-es B a r u c h  K f ia s t l ic g e r  a n s  W iś n i c z U. N. 40
J o s e p h  H a r t e r c s » n 112
M o ses  G if ia i> 5 0 * / .

Loih R o ee n s te in » rt tl
A b r a h a m  P e , t r u t h » n 10 b
Le ib  P o t t e r e r « rt 4 3 ,
D a w id  K r c u t z w i r t h w P 1 8 8 ,
E l i a s  H Snig n n 64 6
Lcib  Z u n m o r m a n n p » 31
E f ro im  F . J I c n d a c b V n S l / 4
G r e g o r  S t o r e » n y ft a s  P o lo m p 4/ ,
J u l i a n  G o r ą c z k a tU4 W i ś n i c z p 8 5 'a
M iohae (  R o d c k SU4 A l t  WiRntCK p 6/r
J a c o b  Ś  cdź a u s  P o r ę b a p 7 3 .
Anton T a b o r a u s  L ^ x a n d r o w a p 33 / ,
P e t r u s  S a m e k a u s  A l t  W iś n i c z p 14/3
A o d r e a s  R o m a n n au« B o ro w n a p 8/a
S e b a s t i a n  C a b a ta a u s  A l t  W i s n ;cz p U ,

(813) F ^ d i k t a l - V o r l a d u n g . (3)

N . 6 5 4 7 . C E S. K R O L. TRYBUNAŁ. ( 8 2 1 - 3 )
W ielk iego  fis ie * tw a  K ra ko w sk ieg o .

Na zasadzie art. 13 ustawy hipotecznej s r. 1844 po w y-  
słachaniu wniosko o. k. prokuratora, wzywa wszystkich 
mogących mieć prawo do spadku po ś. p Korduli Linowskiej 
pozostałego, składającego się z summy kapitalnej 20,00 
złp. na dobrach Bobrek wW ielkiem  Księstwie Krakowskićm 
położonych, i kamienicy N. 443 w gro. IV. miasta Krakowa 
intabulowanej, oraz ruchomości, aby cię z swemi prawami 
do o. k. Trybunału w przeciągu trzech m iesię-y zgłosili, 
po upływie bowiem tak zakreślonego czasu spadek w mo­
wie będący zgłaszającój się Felixie Tekli Maryannie trzech 
imion z Lisowskich Niesiołowskiej przyznanym zostan;e.

Kraków dnia 19 sierpnia 1854 r.
Sędzia prerydująoy J. Kopyciński.

Sekretarz W. Płonczyński.

 ̂ Vou Seite des k. k. Cammeral M andatariats Uszew und 
Trzciana werden nachbenannte illegal abwpaend m ililar- 
pfliohtige Individuen aufgrfordert, binn- n 6 W oohen in ihrr 
Heimath zu u ikznkchren und der Militarpflicht Goi figa zo 
leisten ais selbo im widrigen Falle aD Rakrutirungsflfich- 
tlinge angesehen, nnd behandelt worden mfi^sten.
1) Czuba Joseph a n s  R a s a  H. N. 1 4 ', im Jah re  1 8 3 3  gabor
2 )  Kołwis J*kób a u s  Uszów „  5 9 '3 „ 1 8 3 4  v
3 J  U rb a n  S im - n  „ „ „  1 8 0 ,  „  1 8 3 3  „

R o b a k  Vii zeoz a u s  Zaw ada „ i '% „ 1 8 3 0  „
2 1 ,

4 )  R o b a k  4
a ) Kawba Michaćl ans Bełdno

Uj?cw deu 6ten Juli 1854.
1834

(SbO) (2 3 )

Antoni K ło b u k o w d i  K e d a k t o r  o d p o w i e d z m y .

D t j i e f i n j a

c. k. Gimnazyum Ś. Anny w  Krakowie
zaw iad am ia  n in iejszem  s tro n y  in te re sso w an e , ie

jmo WpiSy uczniów do tegoż Gimnazyum na rok szkolny 
1855 z powodu spóźnionych reparacyj przedzimowych i 
przedsiębranego w b. r. przebudowania gmachu gimnazy- 
alnego, dopiero w dniu 2 6 b. m. się rozpoczną i do 
końca t. m. trwać będą.

a) Każdy uczeń winien jest z rodzicami, a w braku 
tych. z opiekunami lub dozorem domowym do wpisu 
pomienionego się zgłosić, inaczej w poczet uczniów 
tego Gimnazyum przyjęty być nie może.

b) Każdy z uczniów w przeszłym roku do tutejszego 
Gimnazyum uczęszczających, winien wnieść przy wpisie 
(a już najdalej do dnia 15 p. m.) tytułem opłaty 
szkolnćj za lsze półrocze 6 złr. k. m.

c) Każdy zaś z uczniów nowoprzybywających do tutej­
szego Gimnazyum oprócz wzwyż pomienionćj opłaty 
szkolnćj jeszcze tytułem taksy wstępnćj 2 złr. m. k., 
czyli razem 8 złr. m. k. złożyć jest obowiązany.

d) Uczniowie, którzy w upłynionym roku szkolnym od 
zwykłśj opłaty szkolnćj uwolnieni byli, przy wpisie 
winni są wykazać się urzędowóro od tćjże opłaty 
uwolnieniem.

2110 Dzień lszy października b. r. otwiera rok szkolny 
1854/55; uczniowie więo w dniu tym o godzinie 8<Sj 
zrana mają się zgromadzić w zabudowaniu giranazyalnćm 
w klassach, d0 których uczęszczać będą.

3° Od 2 8g0 do SOgo b. m. odbywać się będą egza- 
mina poprawcze i wstępne, według porządku wykazanego 
na miejscu do publikacyj urzędowych przeznaczonćm. 
Uczniowie przybywający zkądkolwiek w celu uczęszcza­
nia do klassy pierwszćj, egzaminowani będą piśmiennie 
i ustnie z języków polskiego, niemieckiego i z arytmetyki.

4 ° Egzamina dojrzałości odbędą się w drugićj połowie 
b. m. Bliższe szczegóły tych eg aminów dotyczące ró­
wnież na miejscu do zwykłych publikac.vJ przeznaczonćm 
obwieszczone będą.

Kraków, 6 września 1854.
Dr. L. Klemensiewicz, c. k. t. Dyrektor.

l a s e r a t y .  

Z A W L tD O M IS S IE  T E A T R A L N E .
Niżej podpisany zawiadamia Szanowny 

l*ublicznośc miasta Tarnowa i okolic, że 
* powodu zatrzymania transportów na kolei 
S/.l^skiej w skutku zerwania mostów, cała  
jego garderoba i biblioteka teatralna aż do- 
t<jd w mieście W rocław iu złożony byc mu­
sia ła , a podpisany ograniczony był w przed­
stawianiu widowisk —  do sztuk jedynie mniej­
szych —  niepotrzebuj^cyrh wystawy. Dzisiaj 
atoli, gdy nareszcie znajduje się w posiada­
niu i garderoby i biblioteki zupełnej, pospie­
sza z uwiadomieniem, iż od dnia 16 b. m. 
w lokalu umyślnie w tym celu wybudowa­
nym, rozpocznie dawanie widowisk polskich 
na większy rozmiar i takowe aż do końca 
t. m. nieprzerwanie kontynuować będzie. 
Staraniem jego będzie każdy wieczór uprzy­
jemnić Szanownej Publiczności, i ma na­
dzieję, że miłośnicy Teatru usiłowania jego  
lieznem odwiedzaniem nagrodzie racz$.

Kraków dnia 10  w r z e ś n i a  1 8 5 4  r.
J u l i u s z  p - f e i f l ę r .  

( 8 6 9 -1-3 ) Dyrektor teatru polskiego.

■ H  Bochni u W . Pischa księgarza wyszedł 
l i g i  M A u r s  F. Alma N o w e j  M e ­

t o d y  nauczenia się w kró tk im  czasie J ę Z ) K i t  N i e ­
m i e c k i e g o ,  i je s t  do nabycia , prócz k s ięg arń , u 
podpisanego tłum acza i wydawcy, gdzie i I g0 kursu jesz-
cze dostać można. Tessarczyk
( 8 4 8 - 2 - 6 )  pod 1. 3 9 2  przy placu Szczepańskim.

U O R ^ M .
Gdy wydawanie KORANU poszytami doznaje trudno­

śc i,  ogłaszam  więc przedpłatę na całe dzieło w kwocie 
złp. 20 ; prenum erować można do końca r. b . , poczćm 
lis ta  przy Koranie og łoszoną, a, cena podwojoną będzie-

! cssarczi/k,
( 8 5 8 - 1 - 8 )  pod L. 3 9 2 przy Placu Szczepańskim.

S z c z e n i e  m iesięcy 4 m ające, całe ka­
sztanow ate pod piersiam i znak biały, uszy d łu ­
g ie ,  z ogonem d łu g im , sierci k ró tk ić j, rasy 

angielskiśj —  zginęło —  ktoby je  m iał lub wiedział gdzie 
się zn a jd u je , raczy się zgłosić do drukarni C z a s u ,  za 
co odbierze nagrodę jak ić j żądać będzie. (8  6 4 -1 -3 )

C. k. wyłącznym przywilejem nadana

A M T I I i ; i t l \ . \ V l l l l ł

U S TD O  P Ł U K A N I A

«» O s r a
praktycznego dentysty to W iedniu , Stadt Gold- 
schmiedsgasse V. 6 0 4  w domu narożnym p.

Feter.
Tysiącem nsjthinbniejszyeh świadectw 
zeojatrzony, przez najcelniej-ze oso­
by w jd an y ch , Jafe ciemniej przeko- 
n«ny oodziennetn wzraeUjęcćm  poezo- 
kiwanis m tój nsjwyborniejszćj wody 
do płukania ust, której blisko 2C0 sl ł a ­
dów w Państwie Austryjacbiem  i k ra ­
jach koronnych ciągle sie znajduje, 
wszelkie dalsze jej zachwalania ca 
zbyteczne uważam,

Ordynoje oodziennie od 9ój godziny 
zrana aż do te j  wieczór wo w szyst­
kich chorobach net, niemniej odbywa 
operacjo  i stosuje wszelkie sposoby 
fztncrncgo wprawiania zębów i w ę­
dzideł. które tak w użycia J .k  i *w 
zbl;£crm do lu tury, wszelkiemu o c ie - 
kiwf n u pa odpow iednie.

W frryetk e flatzki maj^ ten Mm 
k tz ła łt Jak ta obok załączony modej 

» mniejszym form acie , i muszą być m rją p.eczęoią cao- 
patrzone.

W szystk ie poniżej wymienione ekłedy po prowincyach i 
winny się do tćj raz jnż nstanowinnój oeny, to jest z łr . 1 
kr. 20 m.' k. za fliszeozkę ściśle zastósowaó.

Składy są następujące: 
w Krakowie n T . G ó r e c k ie g o ;  w W adowicach a Igo. 
Brosig; w Bichni u G jstaw a Narhowskiego i Niedzielskie­
go; w Tarnowie n J Jah n a ; w Ja ro sław ia  u Ign. Bajan; 
w Brodach u F r. Deekcrt A ptekarza; w Stanisław ow ie n 
Braci Czoozawa; w Pzerniowcai h u Jóaefa Różańskiego; 
Podgórza a Ford. S tap f; w Białej n Tom. Jasieńskiego; w 
Rzeszowie a Ign. Schaittera ; wo Lwowie n C. F. M Ide, 
w Toroopoln u Si hnbuth i M orawetz; w Kołomei n Graeg. 
Różańskiego; w Cieszynie n K. F . Suhrodera. (5 5 4 -5 -6 )

British College o f Health
New Head London

m i § i > i r s
vegetabilische Universal - Arznei.

Da unbefugte Personen aul dem Continente die obige 
Arznei in verfalschten Nochahmungen ausbiethen, so ma- 
chen wir hiemit bekannt, dass nur nachstehende Personen 
von uns als Agenten autorisirt sind und zwar:

Ffir Polen Herr J. Mflldner in Krakau.
„ Schweiz Herr Rod. Scholk in Basel.
„ Dannemark Herr Steenberg in Elsinore.
„ Diinnemark Herr Holm in Copenhagen.
„ Tfirkei Herr Stampa in Constantinopel.
„ Hamburg Herr Krauskopf & Comp, in Hamburg.

Die Herren orison halten diese AVarnung fQr drin- 
gend nothig, da in Deutschland unbefugte Personen diese 
Arznei in sehlechten und schfidlichen Nachahmungen ver­
kaufen und unter ihrem Namen ausbieten.

Worison <Sf Comp.
London August 1854. (8 3 3 -2 -3 )

zast“Pstw!e p ^ c l i a h l a  F r c u n t l a
Jest a->entem 1 S° trye«t zakładu c. k. uprzyw.

a z i e n d a  a s s i c d r a t r i c e
z w a n e j, dla Jasła , j eg0 okoli(ty) p

• c strony Reprezentacyi tego zakładu dla

Ga(851-2-3) LC0n S0lCĈ ______ '  pełnomocny.

€ .  S i .  T e a t r  w  K r a k o w i e .
W 6 wtore^ dnia 1 2go września będzie miało miejsce 
pa rw. ze gość nne przedstawienie znakomitego Towarzystwa

Plastyczno - Mimicznego Baletu
pod dyrekcyą G l o v a n i  V i t i  z IDymo-

Początek o g o d z in ie  /.
Ciągnienie Wiedeńskie z dnia 6go września 1854 r . :

5 0 . 3 8  1 4 - 6 7
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